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W sprawie Światowego 
Związku Poiakćw <

Według danych statystycznych sprzed 1939 r. 
8 milionów Polaków przebywało poza grani­
cami Państwa Polskiego. Nasuwa się niepoko­
jące pytanie, czy dość jasno zdajemy sobie 
sprawę, my społeczeństwo w kraju, czym jest 
ta ośmiomilionowa rzesza dla nas, naszego 
narodu i Państwa. W dzisiejszych warunkach 
Polonia Zagraniczna nie stanowi już rozli­
cznych, niepowiązanych skupisk, lecz wszę­
dzie jest zorganizowana w karne szeregi 
obrońców swej polskości i więź swoją z na­
rodem polskim szczerze pragnie utrzymać. Ta 
8 milionowa rzesza przedstawia dziś potę­
gę, która zaważyć może na naszym życiu, 
w naszej polityce zagranicznej i gospodarczej. 
Specjalnie w dzisiejszych warunkach między­
narodowych, gdzie reakcja polska razem z re­
akcją międzynarodową usiłuje wszelkimi do­
stępnymi Sposobami utrudnić Rządowi Jedno­
ści Narodowej, szczerze demokratycznemu, 
wszelkie poczynania w polityce wewnętrznej 
i zagranicznej, skupienie uwagi społeczeństwa 
polskiego na ten problem jest niezmiernie 
ważne.

Wychodztwo polskie, jak już wspomnieli­
śmy, stanowiące w swej masie i układzie spo­
łecznym, specjalnie w U. S. A., duży ciężar ga­
tunkowy, powinno i musi 'być. ^mobilizowane 
do czynnej współpracy nad odbudówą nasze­
go zniszczonego kraju i być nieoficjalnym am­
basadorem naszych żywotnych interesów. Dziś 
my w kraju musimy odnaleźć drogę porozu­
mienia z naszymi rodakami na obczyźnie, rzu­
cić mosty między nich i siebie, dać im przede 
wszystkim to, czego w tej chwili najbardziej 
pragną — prawdę o kraj u macierzystym.

Myśl nawiązania ściślejszego kontaktu z 
Polonią Zagraniczną powstała w 1929 roku, 
kiedy w Warszawie na pierwszym zjeździć 
Polonii Zagranicznej, utworzono Radę Orga­
nizacyjną Polaków z Zagranicy, której udzie­
lono mandatu reprezentowania swych intere­
sów przed społeczeństwem i władzami w Pol­
sce. Z Radą Organizacyjną Polaków z Zagra­
nicy pozostawały przez przeszły 5 lat pracy 
organizacyjnej w bliskim kontakcie następu­
jące organizacje: Związek Obrony Kresów 
Zachodnich,'którego kontynuatorem jest Pol­
ski Związek, Zachodni, Liga Morska, Opieka 
Polska nad Rodakami ńa Obczyźnie, Instytut 
Badań Spraw Narodowościowych, Towarzy­
stwo Opieki Kulturalnej nad Polakami, za­
mieszkałymi za granicą im. Mickiewicza, Zwią­
zek Harcerstwa Polskiego i Wiele innych to­
warzystw.

W 1934 roku na-drugim zjeździe Polaków 
z zagranicy powołano do życia Światowy 
Związek Polaków z Zagranicy. Związek ten, 
po‘zą scementowaniem organizacyjnym Pola­
ków z zagranicy, nie spełnił swego zadania, 
gdyż, kierowany przez reakcję polską, powo­
dował się nawet na tym odcinku ciasnymi in­
teresami reakcji polskiej, a nie interesami 
ogólnopaństwowymi. W momencie, gdy wy­
buchła wojna w 1939 roku, Światowy Zwią­
zek Polaków z Zagranicy przeniósł swoją dzia­
łalność i centralę do Wielkiej Brytanii Tak 
jak i wszystkie organizacje, czy urzędy pol­
skie za granicą, został on wprzągnięty do ryd­
wanu polityki «panów Raczkiewiczów i Ander­
sów. Obecnie sytuacja międzynarodowa i uzna­
nie przez wielkie mocarstwa Rządu Jedności 
Narodowej stwarza warunki, by w myśl sta­
tutu centrala'Światowego Związku Polaków 
z Zagranicy znalazła się z powrotem w stolicy 
naszego Państwa, w Warszawie.

Polski Związek Zachodni, jako jeden ze 
współtwórców Światowego Związku Polaków 
z Zagranicy, uważa za swój obowiązek, w poro-. 
zumieniu z innymi organizacjami w kraju, 
wszcząć akcję, która doprowadzi do stwo­
rzenia w Polsce przedstawicielstwa Polaków 
z zagranicy.

Czesław Brzóska

" po p r a wy tu
Rządu w sprawie płac

Na posiedzeniu Rady Ministrów w dniu 11 bm. 
przyjęte zostało następujące oświadczenie Rządu 
Jedności Narodowej, precyzujące stanowisko 
Rządu w sprawie obecnej ciężkiej sytuacji mate­
rialnej klasy pracującej:

Kola reakcyjne działające wśród pewnych grup 
pracowników, starają się sztucznie rozdmuchać 
niezadowolenie, jakie panuje na tle zagadnienia 
wysokości płac.

Depesza Dziesiątej Sudeckiej Dywizji Piechoty 
do Prezydenta I. R. N. oh. Bolesława Bieruta

Warszawa, 17. 10. (Polpress). W pierwszą 
rocznicę-powstania Sudieckiej Dywizji Piechoty 
jej oficerowie, podoficerowie i żołnierze wysłali 
do Prezydenta Bieruta następującą depeszę:

Obywatelu Prezydencie! Dziś w pierwszą ro­
cznicę powstania naszej jednostki my, oficero­
wie, podoficerowie f szeregowi Dziesiątej Sude­
ckiej Dywizji Piechoty zapewniamy, że tak, jak 
nie żałowaliśmy krwi dla wykucia sprawiedli-

Sprawa obywatelstwa asigielskiega dla Polaków
Londyn, 17. 10. (BBC). Premier Attlee 

oświadczył w Izbie Gmin w odpowiedzi na za­
pytanie jednego z pośłów, żę w interesie Pola- 
ków przebywających na zachodzie leży jak naj­
szybszy powrót do kraju oraz jak najszersze 
informowanie ich o warunkach, które tu zastaną.

Polstta* poJpśsala Statut Organizacji

NaroJów ZjeJnoczonycL

Waszyngton, 17. 10. (Polpress).. — W 
dniu 16 października podpisał minister Spraw
Zagranicznych, Wincenty Rzymowski, w imie­
niu Rzpiitej Polskiej, statut Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych.

Uroczystości-chopinowskie 
w Warszawie

Warszawa, 17. 10. (Polpreąs). W związku 
z uroczystościami z okazji 96 rocznicy śmierci 
Chopina, które odbyły się w dniu 17 bm. w War­
szawie, przewiezione zostało serce Chopina z Mi­
lanówka do Żelazowej Woli. O godz. 9-tej urnę 
z sercem wielkiego kompozytora wręczono prez. 
Boi. Bierutowi. O godz. 12-tej odprawiona zo­
stała Msza św za duszę śp. Fryderyka Chopina, 
po czym nastąpiło wmurowahie urny oraz od­
krycie tablicy pamiątkowej. Pieśni żałobne wy­
konał Chór „Harfa". Po południu odbyła się aka­
demia ku czci Chopina w sali „Roma". Równocze­
śnie ambasador Polski w Paryżu złożył wieniec 
na grobie Chopina, na cmentarzu Montmartre 
w Paryżu.

Leon Krzycki gościem w Centralnej 
Komisji Związków Zawodowych

Warszawa, 17. 10. (Polpress). — Znany pol­
ski działacz demokratyczny ze Stanów Zjedno­
czonych, Leon Krzycki, bawiący od kilku dni w 
naszej stolicy, był gościem Centralnej Komisji 
Związków Zawodowych, gdzie witano go bardzo 
serdecznie.

Pełnomocnik królestwa Szwecji 
w M, S. Z. w Warszawie

Warszawa, 1.7. 10. (Polpress). — Wicemi­
nister Spraw Zagranicznych Modzelewski przyjął 
na specjalnej audiencji ministra pełnomocnego 
królestwa Szwecji Klause Westringa.

1
Dla uczczenia poległych dziennikarzy

Warszawa, 17. 10. ’ (Polpress). Zarząd od­
działu warszawskiego Związku Zaw. Dziennika­
rzy na ostatnim swym posiedzeniu postanowił 
uczcić pamięć poległych w czasie wpjpy i pod­
czas okupacji dziennikarzy. Zwraca się zatem 
do. rodzin po zmarłych dziennikarzach, oraz do 
wszystkich osób, które by wiedziały o pobycje 
w obozach koncentracyjnych dziennikarzy,~ ich 
działalności, udziale w akcjach konspiracyjnych 
i ich śmierci — z prośbą o nadesłanie nazwisk 
i wszelkich wiadomości i materiałów, które po­
służą do wydawnictwa, poświęconego pamięci po­
ległych. Materiały należy nadsyłać pod adresem: 
Ob. M. Parzyńska, Warszawa, Wiejska 16 — Re­
dakcja „Życia Warszawy".

Zatrudniajmy zdemobilizowanych żołnierzy 
w fabrykach, urzędach i warsztatach rzemieślniczych!

Rząd stwierdza w związku z tym:' 
RZECZYWISTA ZWYŻKA ZAROBKÓW

szyć realne zarobki ludności pracującej.
W okresie od marca do października br. udało

się osiągnąć znaczną zniżkę cen na artykuły żyw­
nościowe z wolnego rynku. Niedobory aprowiza- 
cyjne w przydziałach kartkowych w dalszym cią-

wych granic Rzeczypospolitej, tak teraz twardo 
stać będziemy na straży jej bezpieczeństwa. 
Przyrzekamy, że będziemy dalej kroczyć wska­
zaną naszemu narodowi słuszną drogą demo­
kracji. Drogą walki i zwycięstwa nad znienawi­
dzonym wrogiem Niemcem i rodzimą reakcją 
oraź ugruntowania owoców zwycięstwa. Ofice­
rowie, podoficerowie i żołnierze Dziesiątej Sude­
ckiej Dywizji' Piechoty.

Jeżeli chodzi o przyznanie obywatelstwa an­
gielskiego Polakom, którzy nie mogą łub nie 
chcą powracać do Polski, to sprawa ta jest 
przedmiotem obrad rządów sprzymierzonych. 
Byłoby jednak je’sz.cze za wcześnie powziąć de­
cyzję w tej sprawie.

Powrót rybaków polskich z Danii
Warszawa, 17, 10. (Polpress). Większa 

grupa rybaków polskich, która w roku 1939 ucie- 
kła z wybrzeża do Danii, wraca ..obecnie z Ko­
penhagi na kutrze polskim do kraju.

Wystawa lotnictwa w Warszawie
W Warszawie otwarta zostanie wystawa lot­

nictwa brytyjskiego. Na otwarcie ma przyjechać 
z Londynu marszałek .Douglas. Lotnictwo polskie 
będzie miało na wystawie swój bogato zaopa­
trzony dział.

W trosce o zdrowie narodu
Warszawa, 17. 10. (Polpress). — W dniu 

24. 10. 45, o godz. 8-mej rozpacżnie swe pierwsze 
obrady zjazd naczelników wojew. wydziałów 
zdrowia. - .►

Umowa „Lotu“ 
ze Związkiem Radzieckim

Warszawa, 17. 10. (Polpress). — Na pod­
stawie ostatniej umowy, zawartej, między Tow. 
Polskich Linii Lotniczych „Lot“ a Związkiem 
Radzieckim mamy otrzymać w najbliższym cza­
sie 20 Samolotów typu „Douglas" i różne części 
motorowe. Na razie dostarczono nam 5 samolo­
tów tego typu.

Nowe transporty UNRRY dla Polski
Warszawa, 17. 10. (Polpress). Do Gdańska 

przybyły trzy nowe okręty z transportem 
UNRRY, przeznaczonym dla Polski. Jeden ze 
statków zawiera transport nafty i benzyny, dwa 
dalsze zaś ładunek drobnicy.

Wznowienie komunikacji -okrętowej 
między Polską a Szwecją

Warszawa, 17. 10. (Polpress). Między Pol­
ską a Szwecją zostaje uruchomiona obsługa okrę­
towa, która przede wszystkim będzie przepro­
wadzała regularną komunikację z portami pol­
skimi w Gdyni i Gdańsku.

Filmy angielskie na ekranach polskich
.Łódź, 17. 10. (Polpress). — Przedstawiciele 

przedsiębiorstwa państwowego „Film Polski", 
którzy przed kilku tygodniami udali się do Lon­
dynu, zawarli już szereg umów z brytyjską pro­
dukcją filmową W wyniku pertraktacji wysłany 
został do Polski, pierwszy transport filmów do­

kumentalnych i rozrywkowych Filmy dokumen­
talne obejmują obrazy ilustrujące zbrojny wy­
siłek narodu angielskiego w latach minionej 
wojny i pracę nad Odbudową pokojowego życia 
chwili obecnej. Z filmów rozrywkowych otrzy­
mamy m. in. następujące: „Szlachetna płeć", 
„Dziewięciu", „Srebrna flota", „Szkarłatny Smith", 
„Wieczne światła", „Jeden z lotnictwa", „Dom 
na rozdrożu".

Ju uderzają boleśnie w stopę życiową wszyst­
kich warstw — jednak niedobory te, mają ten­
dencję malejącą i z olbrzymim wysiłkiem uspraw­
nia się działanie aparatu rozdzielczego, ściąganie 
świadczeń rzeczowych, zaopatrzenie wsi i- miasta 
w artykuły przemysłowe.

Rząd podwyższył płace kwalifikowanych ro­
botników przemysłu w granicach nowej 24 stop­
niowej „siatki" płac. Podwyższono place uczniów 
i zrównano płace kobiet z płacami mężczyzn na 
równym stanowisku.

Rozszerzono uprawnienia robotników, wynika­
jące z ustawy o urlopach i przystąpiono do orga­
nizacji wczasów robotniczych i pracowniczych. 
Zmniejszono podatek dochodowy od uposażeń.

Podwyższono przeciętnie place robotników o 
8,5% przez przerzucenie na pracodawców opłat 
na rzeCz Ubezpieczalni Społecznej i Funduszu 
Pracy.

Wprowadzono system akordowo-premiowy 
P»ac, który znacznie podwyższa możliwości za­
robkowe robotników i pracowników w przemy­
śle, ustanawiając ścisłą zależność pomiędzy pod­
wyżką zarobków a przekroczeniem norm wydaj­
ności pracy i zmniejszaniem kosztów własnych 
produkcji.

Biorąc pod uwagę ciężkie położenieurzędników 
państwowych uchwałą z dnia 5 października 1945 
r. Rada Ministrów podwyższyła ich uposażenie 
w no/ “° naJn'żej uposażonych katego-
nl, 9% dla Hl-ciej grupy uposażeniowej.

Przygotowane są podobne uchwały dla koleja­
rzy, pocztowców i pracowników samorządowych/

Jakkolwiek bardzo niewystarczającą, może się 
wydawać nawet tak wysoka procentowo podwyż­
ka, oznacza ona jednak niewątpliwie poprawę 
uposażeń szerokich rzesz pracowniczych. 

NIERÓWNOMIERNOŚĆ PŁAC
2. Rząd zdaje sobie sprawę z nierównomierno- 

sc.i płac i uposażeń, z różnic często rażących w 
przydziałach, w deputatach i świadczeniach, jakie 
istnieją w kraju, z niejednolitego rozdziału arty­
kułów żywnościowych w zależności od okręgu 
i warunków komunikacyjnych, z tragicznego czę­
sto położenia na ziemiach odzyskanych.

Rząd przystąpił już do usuwania tych nierów- 
nomierności i niejednolitości wszędzie tam, gdzie 
one są wynikiem niesłusznej lub też przypadko- 

P°Mtyki> zbiegu okoliczności lub samowoli.
Byłaby jednak niesłuszna polityka rezygnacji 

z ustalenia hierarchii potrzeb opartej o wagę da­
nego odcinka życia gospodarczego i' danej orupy 
zawodowej dla odbudowy kraju lub dla pokona­
nia podstawowych'trudności ekonomicznych. 

nie Będzie inflacji
3. Rząd Rzpiitej Polskiej, przeciwstawia się

wszelkiej demagogicznej agitacji na tle płac i usta­
lania hierarchii potrzeb państwa. Emisja papie­
rowych banknotów na ten cei nie stworzy no­
wych bogactw, nie pomnoży ilośfci wyprodukowa­
nych artykułów ani żywnościowych.-ani przemy­
słowych, nie zachęci robotników do wydajnej 
pracy. , .

Wyścig cen w odpowiedzi na wyścig płacy 
zmniejszy zdolności nabywcze mas pracujących, 
doprowadzi do anarchii na rynku towarowym’ 
do osłabienia naszych stosunków gospodarczych 
z zagranicą, do umniejszenia znaczenia Polski.

Pomni doświadczenia inflacji w latach '1918_
1924 możemy łatwo sobie uprzytomnić tragiczny 
jej korowód: masowe bezrobocie, rozruchy 
i strajki głodowe, kwitnącą spekulację i chaos 
gospodarczy.

Nie tędy droga do poprawy bytu mas pracują­
cych.

DROGA DO STAŁEJ POPRAWY
4. Rząd zmierza do powolnej wprawdzie, ale 

stałej poprawy bytu ludności przez wzrost pro­
dukcji przemysłowej i rolniczej, przez wzrost 
wydajności pracy-i zmniejszenie kosztów włas­
nych towarów, przez rozszerzenie handlu zagra­
nicznego i usprawnienie komunikacji.

Rząd dąży do ohniżgnia cen artykułów prze­
mysłowych i rolnych przez zmniejszenie wygóro­
wanych dziś kosztów pośrednictwa w stosunkach 
między, producentem a konsumentem drogą 
usprawnienia aparatu rozdzielczego, przez rzuce­
nie większej ilości artykułów przemysłowych na 
rynek wiejski.

Rząd widzi drogę do poprawy bytu przfez likwi­
dację nadmiernych, nieproduktywnych wydat­
ków, przez zatrudnienie dotychczas nieproduktyw­
nego elementu ludzkiego-w przemyśle i na robo- 
tąch publicznych,* przez energiczną walkę z „szab­
rem *, korupcją spekulacyjną i łapownictwem, 
które toczą‘żywy organizm polskiego życia go- 
spoaaięzego. Tylko ofiarny wysiłek najszerszych 
mas narodu, tylko dalsza wytężona praca na 
wszystkich odcinkach, mogą nas. wyprowadzić 
z ciężkiego obecnie położenia materialnego na 
drogę dobrobytu i potęgi. Naród polski, "który 
przeżył 5. lat .niszczącej okupacji i straszliwej 
wojny zdaje sobie wraz ze swym Rządem-sprawę 
z tego, że trzeba odbudować stoli ę i porty, że 
trzeba zagospodarować ziemie odzyskane “i’ że 
wszystko to jest do osiągnięcia tylko kosztem 
największych ofiar i wyrzeczeń.

Taka jest twarda , i nieubłagana - rzeczywistość 
i taka iest iedyna- droga do poprawy bytu naj­
szerszych mas pracujących w Polsce.
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Co s/ęicfsfić
w świecie

— Fritz Kuhn, przywódca hitlerowców w Ame­
ryce, skąd został wydalony, przybył do Bremy, 
gdzie został zatrzymany przez policję amery­
kańską.

— Z Norwegii wyjeżdżają wojską amerykańskie. 
Liczba ich wynosi zaledwie 4.700. 1

— Konfiskatę wszystkich majątków, należących 
do NSDAP zarządziły okupacyjne władze amery­
kańskie w Niętaczech. *

—W Hannowerze odbyła się pierwsza od roku 
1931 konferencja niemieckiej partii socjaldemo­
kratycznej, a w Dortmundzie zebranie delegatów 
partii komunistycznej z całego Zagłębia Ruhry.

— Władze sojusznicze zezwoliły grupie masoń­
skiej w Frankfurcie n'Menem na otwarcie loży.

• — Praskie Targi Wzoróty zorganizowane zosta­
ną w dniach od 17 do 24 marca 1946 roku. Komi­
sja Praskich Targów Wzorów rozpoczęła urzędo­
wanie. '

— Rząd austriacki wydał surowy zakaz tańćze- 
nia w Wiedniu. Bezużytecznie tracona energia ma 
być całkowicie wykorzystana przy usuwaniu gruzów 
oraz przywracaniu domów do stanu mieszkalnego 
przed nadejściem zimy.

— Rząd jugosłowiański wydał , nakaz opuszcze­
nia Jugosławii przez korespondentkę angielską 
Mary Bayer, ponieważ korespondencje jej były 
nieścisłe.

— Gazety w języku niemieckim, wydawane przez 
władze sojusznicze, osiągnęły nakład 3 milionów 
egzemnlarzy.

— Parlament egipski uznał statut Narodów Zje­
dnoczonych.

w kraju
— Wskąźnik cen detalicznych żywności w 

Warszawie wykazał spadek o 28 proc, w stosunku 
do cen w pierwszej połowie września rb.

— W Krakowie ruszyła fabrvka mechanicznego 
obuwia ,,We-de“, która produkować będzie mie­
sięcznie 1500 par dla ludności cywilnej.

— Państwowy Bank Rolny udzielił przemy­
słowi ziemniaczanemu 50 milionów zł kredytu 
na przeprowadzenie tegorocznej kampanii ziem­
niaczanej.

— W najbliższych dniach rozpoczną się prace 
celem usunięcia ruin dworca'głównego i dworca 
pocztowego w Warszawie. Roboty potrwają 6 do 
10 miesięcy.

—- Wojew. śląsko-dąbrowskie ma otrzymać 
z woj. pomorskiego 100 tys. ton ziemniaków, z 
woj. poznańskiego 30 tys. ton, z woj. kieleckiego 
10 500 ton i z woj. lubelskiego. 30 tys. ton.

— W Warszawie zawiązała się społeczno- 
■ obywatelska Liga Kobiet pod przewodnictwem 
dr Ireny Stachelskiej.

— W Pszczyńskim Parku Narodowym powię­
kszy! się stan żubrów o trzy nowonarodzone 
żubry, tak. że obecnie ilość ich wynosi 19 sztuk.

1 — Do Warszawy przybyły cztery pociągi, za­
wierające transport 35 wozów tramwajowych, 
odzyskanych z Berlina.

— Przy odbudowie Warszawy użyta zostanie 
specjalna skrobaczka mechaniczna sprowadzona 
ze Szwecji. Skrobaczka będzie usuwała w ciągu 
dnia pracy 300 m3 fuzu.

— Ministefstwo Komunikacji udzieliło pozwo­
lenia spółdzielni „Sp,ołem“ na wydobywanie stat­
ków, zatopionych w Warcie i Noteci.

Rezolucja robotników polskich 
w Paryżu

Paryż, 17. 10. (Polpress). '— Robotnicy pol­
scy we Francji uchwalili specjalną rezolucję, do­
magającą się poprawy warunków bytu, jak rów­
nież realizacji walki o prawdziwą demokrację.

Likv/idacja Komisariatu Ludowego 
Budowy Czołgów w Z. S. R. R.

Moskwa, 17. 10. (Polpress). — Prezydium 
Rady Najwyższej postanowiło zlikwidować Ko- 
misariat Ludowy Budowy Czołgów. Na jego 
miejsce został ustanowiony nowy Komisariat Lu­
dowy Budowy Maszyn Transportowych.

Dekret w sprawie wyborów 
w Związku Radzieckim

Moskwa, 17. 10. (Polpress). Na podstawie 
dekretu z 16 października br. najbliższe wybory 
w Związku Radzieckim odbędą się w 656 okrę­
gach. wyborczych.

Pani Rooserelt ostrzega
Nowy J o r k, 17. 10. (Polpress). — PanFEle- 

onora Roosevelt ogłosiła artykuł, w którym pod­
kreśla, że Niemcy w dalszym ciągu stanowią 
niebezpieczeństwo dla świata. „Niemcy — pisze 
pani Roosevelt — prowadzą wśród naszych 
wojsk okupacyjnych propagandę hitlerowską. 
Starają się oni wśród naszych żołnierzy wzbudzić 
nienawiść w stosunku do Francuzów, Rosjan i 
Żydów. Nie wolno zapomnieć o tym, że Niemcy 
przede wszystkim ponoszą odpowiedzialność za 
cierpienia całego świata. Niektórzy „doradcy" 
gospodarczy; pozostający na usługach amerykań­
skich i angielskich przemysłowców twierdzą, że 
musimy odbudować przemysł niemiecki, żeby 
Niemcy były samowystarczalne. Wszyscy ci, któ­
rzy zwiedzili Niemcy doskonale zdają sobie 
sprawę, że ucierpiały one mniej niż każdy inny 
kraj w Europie. Czy w zamiarach naszych leży 
wzmocnić Niemcy o tyle, żeby mogły one roz­
począć nową wojnę światową?"

Nie ma obrony przeciwko bómbie 
atomowej z

Waszyngton, 17. 10. (Polpress). Minister 
obrony narodowej, Paterson i dyrektor biura ba­
dań naukowych, dr Vannevar oświadczyli na po­
siedzeniu kongresu, ‘ że dotychczas nie wynale­
ziono żadnego skutecznego środka obrony prze­
ciwko działaniom bomby atomowej.

żyje — nie żyje?
Londyn 17. 10. (PolpTess). — Wiceminister 

Spraw Zagranicznych Mac Neil oświadczył w 
parlamencie, że Rząd Brytyjski nie posiada ża­
dnych' dowodów, na podstawie których mógłby 
stwierdzić, czy Hitler żyje, czy nie. Rząd Bry­
tyjski wraz z rządami innych krajów prowadzi 
w tej sprawie badapia, których wynik podany 
zostanie do wiadomości publicznej.

Kiedy Irma zapłacze?
Pod tym tytułem znajdujemy w moskiewskiej 

„Prawdzie" reportaż z p_rocesu zbrodniarzy hit­
lerowskich w Liineburgu. Reportaż poświęcony 
jest'kobiecie niemieckiej, która tak zlą rolę ode­
grała w ostatniej wojnie i tak nisko upadla wo­
bec okupantów po kapitulacji. „Według kobiety, 
jej postawy wewnętrznej i moralności, jej pozy­
cji w spoleczfeństwie sądzi się na równi z innyńii 
oznakami o .fizycznym i moralnym zdrowiu pań­
stwa. Przyroda jej przekazała największe dzieło 
narodzin i obowiązek początkowego wychowania 
przyszłych obywateli państwa".

J oto na procesie liineburskim na lawie oskar­
żonych zasiadło 12 Niemek, z k&rycłfc najstarsza 
Bormap ma 52'lata, a najmłodszej Irmie Grese, 
„bohaterce" procesu upływa zaledwie 21 rok ży­
cia. Oznaczona jest numerem 9-tym. Irma jest 
córką włościańską z Turyngii, przepzła szkolę 
hitlerowską, należała do żeńskiej organizacji mło­
dzieżowej. Ta „jasnowłosa bestia" o wyrazie 
Gretchen, starannie i kokieteryjnie uczesana, pa­
trzy na sędziów spod zmarszczonych brwi, zim- 

'nymi jak stal oczami. Usta ma wąskie i ściśnięte. 
Od czasu do czasu Irma uśmiecha się szyderczo. 
Uśmiecha się, gdy zbyt już pobłażliwa" obrona 
wdaje się w długie spory z sędziami o zawezwa­
nie światowej sławy znawców prawa międzyna­
rodowego. Irma i prawo międzynarodowe..." Ta 
Gorgona, ucharakteryzowana na Gretchen była 
najsroższa w obozach Belsen i Oświęcimia, gdziB 
przez czas dłuższy zawiadywała jednym z bloków 
śmierci. Niezadowolona z dotychczasowych spo­
sobów zabijania człowieka, z całym amatorstwem 
wyszukiwała nowe sposoby udręczeń i śmierci 
kobiet. Jej perwersyjne, sadystyczne męczarnie, 
zadawane młodym kobietom" nie-nadają się do 
opisów publicznych. Prześcignęła ona w nich 
nawet okrutną Borman. . , •

Pomimo swoich 52.lat, bez jednego siwego wło­
sa Borman była postrachem kobiet. Z jej ciem­
nej, śniadej twarzy, zdaje się nie zeszło jeszcze 
opalenie od pieca krematoryjnego, przed którym 
lubiła stawać ta skromna niemiecka gospodyni 
domowa i nadsłuchiwać jak skwierczy smażone

na ogniu ciało ludzkie. Jej zadaniem było segre­
gowanie kobiet słabych i brzydkich do komóf 
gazowych, ładnych i lepiej zbudowanych (Ho żoł­
nierskich domów publicznych. Jej pasją było na- 
szczuwać psy na kobiety i śmiać się, gdy szarpa­
ne, ociekały krwią. Jej specjalnością było wysy­
łanie dzieci do krematorium.

Wyświetlano na procesie 20-minutowy film z 
morderstw w Belsen. Odżyły okropności. krew 
mrożące w żyłach. Gdy zapalono światło, Borman 
poziewata, zasłaniając sobie usta ręką. Znudzi! ją 
film gdyż pamiętała- jaskrawo rzeczywistość.

Tuż obok niej siedzi Herta Elert. Prócz Belsen 
pracowała ona gorliwie dla fiihrera w Ravens- 
briicku, w Majdanku i Oświęcimiu. Siedzi o twa­
rzy bladej i szerokich ustach od ucha do ucha, 
podobna do żaby. A dalej 9 innych Niemek 

;zbrodpiarek.
Oto eo hitleryzm zrobił z kobiety niemieckiej. 

Ich wychowawcy jak Frank, Gór.ing lub .Riben- 
tropp siedzą w Norymberdze i czekają swego 
losu. A tymczasem 12 kobiet niemieckich w mun­
durach SS-owskich w Liineburgu śmieje się.

Iśtnieje niebezpieczeństwo, że'ujawnione zlo, 
które wypełzło na sali sądowej w Luneburgu 
scljowa się znowu do ciemnej nory. Jeszcze pro­
ces się nie skończy! jeszcze mordercy nie za­
wiśli .jia szubienicy i kto wie czy zawisną, a już 
opinia publiczna w Anglii i Ameryce przestała 
się nim interesować. Sprawozdania -z procesu ze­
szły na trzecio-czwartorzędny plan. Fotoreporte­
rzy angielscy i amerykańscy, zajęli się zdjęciami 
generałów niemieckich, przysłuchujących się.pro­
cesowi i prowadzą wywiady z nimi, z których 
wynika, że generałowie nie nie wiedzieli o wymor­
dowaniu blisko 26 milionów ludzi przez Niem­
ców... -

Burza, która zawisła nad Niemcami przechodzi 
bokiem. Nie doszła ona do serca Luneburgu — 
oto dlaczego uśmiecha się piękna Irma. Dopiero 
wówczas Europie nie będzie grozić niebezpie­
czeństwo, gdy hitleryzm zostanie wytępiony, 
a Irma zapłacze.

H. BarańskiWojenne straty dziennikarstwa wielkopolskiego
. W uzupełnieniu sprawozdania z nadzw. walnego 

zgromadzenia Zawodowego Związku Dzienni­
karzy w Poznaniu, podajemy listę dziennikarzy 
wielkopolskich, którzy stracili życie w okresie 
okupacji. Lista ta wyjęta jest ze sprawozdania, 
jakie na zebraniu złożył kol. red. T. Kraszewski 
ż konspiracyjnej działalności Zrzeszenia Dzienni­
karzy Z Z. w czasie okupacji niemieckiej. Listą 
jest jakby apelem poległych, bowiem większość 
dziennikarzy bądź zginęła śmiercią żołnierską 
na polach bitew, bądź straciła życie zamordowa­
na w obozach i więzieniach niemieckich, za pracę 
i walki/ niepodległościową przeciw odwiecznemu 
wrogowi.

1) Jerzy Gerżabek, zginął jako oficer'wojsk 
pancerijych we wrześniu 1939, 2) Kazimierz Pie­
karczyk, zginął, jako żołnierz we wrześniu 1939, 
3) Jer-zy Herniczek, zginął od bomby w Warsza­
wie we wrześniu 1939, 4) Konstanty Dobrzyński, 
zginął, jako żołnierz pod Częstochową we wrze­
śniu 1939, 5) Franciszek Pnzytarski, zginął, jako 
oficer kawalerii we wrześniu 1939. • 6) Witold 
Noskowski, zamordowany w forcie VII w Pozna­
niu w listopadzie 1939, 7) Edmund Bernacki, za-Solarski i Wincenty przodują wsi

Ostatnie wiadomości z frontu świadczeń rze­
czowych mówią, że na terenie naszego wojewódz­
twa wzrasta ilość zdawanych produktów rolnych; 
objętych obowiązkiem świadczeń. Wydaj,e się, że 
choć Wielkopolska w zakresie' obowiązkowych 
dostaw ma do pokonania pewne zaległości w po­
równaniu z, innymj'województwami, obecny stan 
ulegnie w najbliższych dniach znacznej poprawie, 
a tym samym rolnictwo nasze1 spełni życzenie ob. 
Premiera, wyrażone’ podczas ostatniego pobytu 
w Poznaniu na Konferencji Świadczeń Rzeczo­
wych.

Do powiatów, przodujących w akcji ‘zdawania 
świadczeń (Chodzieży, Wolsztyna, Gostynia, 
Środy i Leszna) dołączają się inne, wykazując 
tym samym, że rolnictwo wielkopolskie po okre­
sie pierwszych trudności, zwłaszcza późnego ter­

Izolacją Niemców w Chinach
Komisja dla spraw Niemców* w Chinach za­

jęła się sprawą dwu i pól milionowej rzeszy 
Niemców, zamieszkałych w Chinach. Element 
hitlerowski zostanie izolowany i pozbawiony 
praw własności, a reszta Niemców ma być zobo- 
zowana.

Jeńcy niemieccy pracują w kopalniach 
belgijskich

Bruksela, 17. 10. (Polpress). Prasa belgijska 
donosi, że 30 tys. jeńców niemieckich przybyło 
dó Belgii. Będą oni pracowali w* belgijskich ko­
palniach węglai

Kryzys rządowy w Grecji
Londyn. 17. 10. (Polpress). Agencja Reu-' 

tera donosi z Aten, że b. minister robót publi­
cznych w gabinecie Wulgarisa, Demetropopulos, 
któremu regent grecki polecił utworzenie nowe­
go rządu, zmuszony był zrzec się tej misji Wobec 
niemożności dojścia do porozumienia z partiami 
politycznymi.

O nowy ustrój we Francji
Paryż, 17. 10. (Polpress). W niedzielę, dnia 

21. 10. 1945 r. nastąpi referendum w sprawie kon­
stytucji. Rozpatrywana będzie sprawa odrzuce­
nia konstytucji dotychczasowej z roku 1885 i 
opracowanie nowej, dostosowanej do warunków 
obecnych. Prasa paryska omawia szeroko pro­
blemy nowego ustroju.

mordowany w forcie VII w Poznaniu pod koniec, 
1939, 8) Edward Piszcz, aresztowany przez Gesta­
po za pracę konspiracyjną, zamordowany w wię­
zieniach niemieckich, 9) Ryszard' Szczęsn/ pad! 
w walce przy wykryciu tajnej drukarni w War­
szawie, ,10) Eugenia Jaeschkówna, aresztowana z 
materiałami obciążającymi, otruła się w Warsza­
wie, 11) Leon,Trella, więziony za pracę konspira­
cyjną, rozstrzelany pojczas masowej egzekucji 
w Zgierzu, 12) Adam Poszwiński, zgiłotynowany za 
pracę niepodległościową w Poznaniu, 13) Bolesław 
Kierczyński/ zgiłotynowany za pracę konspira­
cyjną w Pozhaniu, 14) Antoni Konieczny, zamor­
dowany w obozie koncentracyjnym w Oranieii- 
burgu, 15) Władysław Mąeiąg, zagrożony areszto­
waniem, otruł się w Częstochowie, 16) Jerzy 
Gutsche zginął w Katyniu, 17) Tadeusz Herneś, 
zginął w Katyniu, 18) Ludomir Wachowiak, zwol­
niony w beznadziejnym stanie zdrowia z więzie­
nia, zmarl w Poznaniu, 19) Franciszek Sołtysiak,, 
zginął w czasie zdobywania Poznania w styczniu 
1945 r„ 20)’Edmund Rakowski, zmarl w Poznaniu, 
21) Stanisław Tabaczyński, aresztowany za pracę 
niepodległościową, zginął bez wieści," 22) Wa­
cław Górnicki zginął w powstaniu warszawskim.

minu siewów, postara się pokryć zaległości z tytułu 
dostaw. Obywatelskie stanowisko Wsi ilustruje 
fakt, że dwaj rolnicy z pow. Międzychód odsta­
wili w tych dniach 100 proc, świadczeń. Są to 
rolnicy: Bronisław Solarski z gromady Bialcz, 
gmina Chrzypsko. oraz Ludwik Wincenty z gro­
mady Izdebno, gmina Chrzypsko. Rolnicy ci są 
zarazem pierwszymi, którzy w powiecie między- 
chodzkim odstawili pełny wymiar świadczeij. e

Fakt wzorowego pojmowania obowiązków' pod­
kreślamy tym chętniej, że nie wątpimy, -iż w naj­
bliższych dniach Wielkopolska wysunie się na 
jedno z czołowych miejsc w tabeli dostaw na 
rzecz robotnika, rzemieślnika i urzędnika, którzy 
z kolei dług wobec wsi wypełnią przez podnie­
sienie produkcji przemysłu i dostarczanie rolni­
kom jego wytworów. ' (t)

Japoński sztab generalny rozwiązany
Waszyngton, 17. 10. (Polpress). — Z To­

kio wygłosi! dłuższe przemówienie gen.' Mac 
Arthur, w którym potwierdził całkowitą klęskę 
japońskich sił zbrojnych dzięki doskonałej ko­
ordynacji amerykańskich sił powietrznych, lądo­
wych i morskich. Japończycy od arogancji i py­
chy przeszli do serwilizmu i strachu. Siedmio- 
milionowa armia japońska skapitulowała, a ja­
poński sztab 'generalny został rozwiązany. W naj­
bliższym czasie podejmie swoją działalność ja­
pońska partia socjalistyczna/ urządzając w dniu 
2 listopada swój pierwszy wiec. Partia ta two­
rzy zdecydowaną opozycję rządową. W najbliż­
szym czasie przewiduje się również nadzwyczajne 
posiedzenie parlamentu z przemówieniem pre­
miera. Podczas ostatniego zebrania parlamentu 
musiano przerwać obrady ze względu na demon­
strację przed gmachem parlamentu, podczas któ­
rej Japończycy domagali się, aby winni kata­
strofy wojennej popełnili, harakiri.

Kobiety japońskie otrzymały prawo 
głosowania

W a s z y n g t o n. 17. 10. (Polpress). — W skład 
wojsk okupujących Japonię, prócz amerykań­
skich i angielskich, wejdą również wojska rosyj­
skie i chińskie.

Po raz pierwszy w dziejach Japonii otrzymały 
kobiety — od 20 roku życia — prawo wyborcze. 
Dotychczas prawo glosowania posiadali tylko 
mężczyźni od 25 lat.

Dobro Rzeczpospolitej 
najwyższym prawem
Na zjeździe sędziów, i prokuratorów A. P. pre­

zes Wojskowego Sądu Okręgowego w Poznaniu 
dr* mjr Garnowski zobrazował konieczność prze­
tłumaczenia dziel prawniczych i ustawodawstwa 
Związku Radzieckiego na polski.

Mówca przedstawił' zebranym tysiącletnią wal­
kę Polski • z Niemcami dodając, że złudzeniami 
żyje ten, kto. sądzi, iż walka ta została żakom 
czona. Niemcy nie zrezygnowali z odwetu.. O 
prawdziwości tego twierdzenia świadczą niektóre 
akta Wojskowego Sądu Okręgowego w Poznaniu. 
Oto.fakty, jakich można przytoczyć więcej:

W sierpniu 1945 r. aresztowano w okolicy Po­
znania jednego z Niemców, który w łóżku w sien­
niku ukrywał broń. W okresie okupacji służył 
w SS. Na zapytanie w jakim celu broń nadal 
ukrywa!, skoro wojna jest skończona, oświadczył, 
że sądził, iż jeszcze może mu się przydać.

Jedna z Niemek mieszkająca od lat 30-tu w 
okolicy Poznania wywiesiła w dniu 1 maja br. 
flagę dawnego zakonu'krzyżackiego z okien swe­
go domu. Na rozkaz zdjęcia flagi, wydany przez 
Milieję, Niemka zaprotestowała,' twierdząc, że 
jej jako Niemce na ziemi niemieckiej wolno flagę 
wywieszać, a ziemia poznańska jest ziemią nie­
miecką.

Wobec takiego stanu rzeczy, uwydatniającego 
się w Wielu wypadkach, sojusz nasz ze Związ­
kiem Radzieckim nie może być tylko sojuszem 
papierowym. Między obu narodami musi na­
stąpić ścisła współpraca, a wtedy możemy liczyć 
na zwycięstwo nad Niemcami. Podobnie było 
pod Grunwaldem, podobnie w. wojnie obecnej 
i będzie w przyszłości. W* Słowianinie'musimy 
widzieć brata. .Konieczne jest wzajemne pozna- 

«nie się.
Do tej. pory prawnictwo polskie posługiwało się 

przeważnie dzielaipi prawniczymi niemieckimi 
i biblioteki nasze zawierają najwięcej niemiec­
kich dzieł ustawodawczych. Nie znajdujemy w 
bibliotekach dzieł rosyjskich. Fakt ten spowodo­
wał że prawnicy nasi oddzielali się „chińskim mu- 
rem“ od ustawodawstwa radzieckiego, a przesią­
kli ustawami niemieckimi. Nowoczesny prawnik 
polski musi poznać rosyjskie ustawodawstwo, 
które pd 30-tu lat realizuje myśl uspołecznienia 
życia ludzkiego. Tymczasem znikoma jest ilość 
prawników, znających język rosyjski i wobec 
takiego stanu rzeczy niemożliwością jest zazna­
jomienie się z prawodawstwem rosyjskim. Prze­
tłumaczenie więe dziel radzieckich udostępni po­
znanie ich i unjożliwi naszym prawnikom czerpa­
nie z nich pewnego wykształcenia prawniczego, 
Zbliży to nas do Związku Radzieckiego a równo­
cześnie zmieni nasz punkt widzenia na zagadnie­
nia społeczne. Wiedzą o tym najlepiej prawnicy, 
którzy w czasie wojny zetknęli się z ustawodaw­
stwem radzieckim.

Równorzędne znaczenie miałyby w tym wypad­
ku podróże naszych prawników do Związku Ra­
dzieckiego i zwoływane tam na miejscu wspólne 
konferencje prawnicze, na których następowałaby 
wymiana poglądów.

„Chiński mur" przestałby istnieć'a nowoczes­
ny prawnik pólski zrozumiałby że zasadą jego 
powinno być nie „dura lex sed lex“, lecz „salus 
Rei Publicąe supreriia lfex“ — dobro Rzeczpospo­
litej najwyższym prawem.

ę. c.

Otaiwiśsjmy życie 
itszialcajćej się mlodiBeży

. Młodzież dokształcająca się żyje w bardzo 
ciężkich warunkach. Na terenie poznańskim w 
czasie okupacji miała bodajże najtrudniej. Dwu- 
nastogodzinna praca wyjałowiała młode zmysły, 
niedostateczne odżywianie niszczyło dojrzewa­
jące organizmy. Obecnie w ławach szkolnych za­
siadają młodzi ludzie, którzy w normalnych wa­
runkach mieliby już dawno świadectwo dojrza­
łości poza sobą. Kuratorium dokłada wszelkich 
starań, . aby naukę ułatwić. Wieczorne kursy 
gimnazjalne cieszą się szczególnie dużym powo­
dzeniem, ponieważ młodzież musi pracować. 
Trzeba zarobić na książki,, które są bardzo dro­
gie, trzeba opłacić kursy, trzeba w domu pomóc 
niekiedy utrzymać starą matkę, czy młodsze ro­
dzeństwo. . Rzadko kto jest w tak szczęśliwym 
położeniu-że może cały czas poświęcić tylko nau­
ce. Młodziej choe się douczyć i nadrobić straco­
ne lata, a jednak, spotyka -się często z brakiem 
zrozumienia. Niedawno spotkałam ^ię z takim 
taktem. Miody człowiek który z wielkim trudem 
kontynuował w czasie okupacji naukę gry ha for­
tepianie, teraz, przygotowuje się jednocześnie do 
zdania egzaminu w konserwatorium i zarazem 
uczęszcza na kursy gimnazjalne. Poza tvm pra­
cuje jeszcze w jakiejś firmie. Niedożywiany 
przez pięć przeszło lat i teraz -żvje w niewiele 
lepszych warunkach bo lekcje pochłaniają prawie 
cały zarobek. Rezultat? Płuca w nieporządku.

Drugi wypadek. Młoda dziewczyna utrzymują­
ca matkę pragnie wreszcie zdobvć maturę W 
marcu miała zdać ostateczny egzhfnin. Pracuje 
w jakiejś instytucji społecznej i przed kilku 
Ręce^padają^2'51 a'Slę’ Z'^racy 2'walniają.

Tęg& rodzaju fakty mnożą się. Zbyt wielkie 
obowiązki walą się na barki młodzieży a zbyt 
mało ma się dla jej wysiłków zrozumienia. Czę­
sto napfawd.ę wartościowe jednostki usuwa ja sie 
od nauki, gdyż stan materialny, brak zrozumienia' 
i wyrozumienia u pracodawców me pozwala im 
kontynuować zamiarów, które przez ciężkie lata 
okupacj, podnosiły na duchu i dodawały sił do 
przetrwania. J

Młodzież to przyszłość narodu. Tvle się o niej 
mowa i pisze, a tak mało niekiedy dla niej czyni.

rz.eba koniecznie zdać sobie z tego sprawę, że 
za kuka lat ona właśnie będzie kontynuowała 
wielkie dzieło odbudowy, ona przejmie ster w 
swe ręce a dłonie te muszą być silne i światłe, 
gdyż inaczej całe nasze dotychczasowe wysiłki
pójdą na marne. ,

D. Loiyczewska
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W czwartek, dnia 18 października 1945 r. 
Kalendarz rzymsko-katolicki — Łukasza Ewang 
Kalendarz słowiański — Bratumiła,

Baczność żołnierze zdemobilizowani!
W związku z masowym napływem do Poznania 

zdemobilizowanych żołnierzy podaj emy" wykaz 
lnstytucyj i urzędów zajmujących się ich losem 
W sprawie tymczasowego zakwaterowania i zapro­
centowania na czas pobytu w Poznaniu zgłaszać 
się należy do Towarzystwa Przyjaciół Żołnierza, 
ul Grottgera 2 lub do Szefostwa Kwaterunkowo- 
eudowlanego, ul. Matejki nr 44. Żołnierze reflek­
tujący na przydział posady zgłoszą się w Inspek­
toracie Osadnictwa Wojskowego, Konopnickiej 6 
lub w Referacie Osadniczo-Wojskowym PURU 
Kochanowskiego 4. Chcący otrzymać pracę w Po­
znaniu winni skierować się do Państwowego Urzę­
du Zatrudnienia, ul. Zwierzyniecka 17, pokój nr 9. 
Informacyj w sprawie rodzin żołnierzy, pochodzą- 
cych z za Bugu, udzielają — Polski Czerwony 
Krzyż, plac Asnyka 5 i Państwowy Urząd Repa­
triacyjny, ul. Kochanowskiego 4,

Ewentualny przydział potrzebnej bielizny żoł- 
nie%® otrzymać mogą zą pośrednictwem Miejskie-

u y' -a'u Opieki Społecznej, ul. Kantaka 5.
Nadto informujemy, że Komenda Miasta znaj­

duje się przy ul. Matejki 58, a przy Urzędzie Wo­
jewódzkim, plac Kolegiacki 17, czynny jest Wy­
dział Wojskowy.

Naczelnik Okręgowego Urzędu Ziemskiego w 
Koszalinie komunikuje, iż do zorganizowania ad­
ministracji w tysiącu majątków ziemskich po­
trzebuje zawodowych rolników, agronomów, mier­
ników, buchalterów, rządców, robotników rolnych. 
Zdemobilizowani zgłaszać się mogą wptost w po­
szczególnych starostwach obwodu zachodnio-po­
morskiego.

Koncert religijny
Na , zakończenie „Tygodnia Miłosierdzia" Po­

znański Okręg „Caritas" urządza w niedzielę, dnia 
21 hm. o godz. 17-tej koncert religijny w kościele 
parafii św. Marcina, przy ul. Fredry. Wykonawca­
mi koncertu są: Wanda Falakowna — sopran, prof. 
Stanisław Pawlak — skrzypce, prof. Józef Pawlak 
— organy, chór parafii świętolazarskiej pod dy­
rekcją Witalisa Dorożaly,

Organy wyremontowane zostały przez firmę Lu­
dwik Saganowski.

Programy koncertu, które służą jako karty wstę­
pu na koncert, nabywać można w cenie od 20 zl 
w biurze J>. O., „Caritas", ul. Wały Jana III 8, 
I ptr, oraz przed koncertem, przy wejściu do ko­
ścioła. Czysty dochód przeznacza się na cele do­
broczynne.

O przekształcenie Państw. Szkoły
Ogrodnictwa w Poznaniu na wyższą 

uczelnię
Przebudowa wsi polskiej na- nowych zasadach 

ustrojowych, wzmożone potrzeby kulturalne i 
oświatowe społeczeństwa wiejskiego, rozwój nauk 
rplnieżjfch i coraz bardziej wzrastający postęp 
gospodarczy państwa skłoni! naczelne władze 
państwowe do szerszej rozbudowy sieci wyższe­
go szkolnictwa. W związku z tym niektóre szko­
ły, jak Wyższa Szkoła Budowy Maszyn i Elektro­
techniki w Poznaniu, Szkoła Wawelberga i Rot- 
wanda w Warszawie i Wyższa Szkoła Gospodar­
stwa Wiejskiego w Cieszynie zostały przemiano­
wane na, szkoły wyższe stopnia inżynierskiego.

Na analogicznych zasadach organizacyjnych 
wyższych szkól technicznych jak: Wyższa Szkoła 
Gospodarstw# Wiejskiego w Ciesżynie, Wyższa 
Szkoła Budowy Maszyn i Elektrotechniki w Po­
znaniu, Szkoła Budowy Maszyn im. Wawelberga 
i Rotwanda w Warszawie, w latach 1922—1926 
została-zorganizowana w Poznaniu Państwowa 
Szkoła Ogrodnictwa. Przekształcenie pierwszych 
trzech uczelni na uczelnię stopnia inżynierskiego,

. a zwłaszcza blisko pokrewnej Uczelni Cieszyń­
skiej, dało .powód d.o dyskusji, jakie stanowisko 
zająć ma Państwowa Szkoła Ogrodnictwa w Po­
znaniu. Dyskusje .obejmują następujące możli­
wości rozwiązania sprawy: przeorganizowanie 
na uczelnię stopnia inżynierskiego, złączenie 
uczelni ogrodniczej stopnia inżynierskiego jako 
pierwszego etapu Wydziału Ogrodniczego Uni­
wersytetu Poznańskiego, Samodzielny Wydział 
Ogrodniczy, pozostawienie'jej na dotychczaso­
wym poziomie względnie zrównanie z poziom eni 
szkoły licealnej.

Obecnie na terenie Polski, Państwowa Szkoła 
Ogrodnictwa, w Poznaniu jest drugą z rzędu 
uczelnią, kształcącą ogrodników na wyżs.zym po­
ziomie (praktyczno-ogrodniczym)'. Wysoki po­
ziom tej uczelni, jak i wybitne zasługi absolwen­
tów w odbudowie ogrodnictwa polskiego naka­
zują, aby przy obecnych przemianach w szkolnic­
twie zawodowym, Państwowa Szkoła Ogrodnic­
twa w Poznaniu zajęła należne miejsce.

Rejestracja sił technicznych
Wydział Techniczno-Budowlany Zarządu Miej­

skiego w Poznaniu przypomina, że prace budowla­
ne mogą być wykonywane, zgodnie z art. 358 pra 
wa budowlanego, znowelizowanego 28. 2. 1939 r., 
tylko pod nadzorem osób uprawnionych.

W związku z tym przeprowadzoną będzie rej'e 
stracja sil technicznych, uprawnionych do kiero­
wania robotami budowlanymi‘oraz rejestracja ab 
solwentów politechnik i szkół budownictwa.

Wzywa się wobec tego wszystkich inżynierów- 
architektów, budowniczych i. techników zamieszka­
łych na terenie miasta Poznania, którym w zakre­
sie budownictwa naziemnego przysługuje prawo 
sporządzania projektów robót budowlanych wzglę­
dnie prawo kierowania pracami budowlanymi, by 
w terminie do 10 listopada br. zarejestrowali się 
w Zarządzie Miejskim, w Oddziale Nadzoru Budo­
wlanego -w Poznaniu, przy ul. Dąbrowskiego 12 
pok. 249. Rejestrować winni się także ci uprawnie­
ni fachowcy ę budownictwa naziemnego, którzy 
obecnie zatrudnieni są w jakichkolwiek urzędach, 
lub biurach prywatnych.

Przy rejestracji należy przedłożyć dowód oso 
bishy oraz . oryginalne, zaświadczenie uprawnień 
wzgl. uwierzytelniony - odpis.

Z iącia Wielkopolski
Fala przestępstw w Wielkopolsce

Od dłuższego czasu, szerzą się na terenie Wo­
jewództwa przestępstwa, które Uńelfe kłopotu 
sprawiają naszym władzom bezpieczeństwa. Oto 
kilka wypadków z dni ostatnich:

Dnia 1. 10. br. w m. Brzyskostrzew pow. Żnin, 
doszło do sprzeczki między ob. Dloniakiem Czt*- 
slawem, a nieznanym osobnikiem w,mundurze 
wojskowym, w wyniku czego, nieznany osobnik 
wystrzałem z rewolweru położył ob. Dloniaka 
trupem na miejscu.

Sprawca po dokonaniu zbrodniczego czynu 
zbiegł w niewiadomym kierunku. Śledztwo 
w toku.

W Trzemesznie, trzech nieznanych sprawców 
napadlo na KKO z której zrabowali 40,600,—■ zl 
gotówki kwitując rabunek pieczęcią A. K. Ci 
sami sprawcy dokonali napadu na mleczarnię w 
Trzemesznie zabierając za pokwitowaniem A. K. 
■2.000,— zł. Milicja jest na tropie sprawców.

Podobny wypadek miał miejsce w Marcinko­
wic Górnym pow. Inowrocław’, gdzie trzech ban­
dytów legitymując się przynależnością A. K. 
zrabowali z mleczarni- 3.000,— zl. Pościg dał wy­
nik pozytywny — dwóch napastników zabito, 
jednęgo zaś ujęto żywtem.

W m. Miecierzyn pow. Żnin 6-ciu nieznanych

ROGOŹNO
W obliczu 650 rocznicy zamordowania Przemy­

sława II w Rogoźnie dr' Górski — docent U. P. 
wygłosi! prelekcję pt. „Przemyśl II" w auli Li­
ceum Pedagogicznego

Wizytację drużyn harcerskich przeprowadził w 
ub. niedzielę komendant Hufca Harcerzy ób. 
Saypa phm. z Obornik. Do apelu stanęły: 6‘ta 
druż. im. Przemysława, 7-ma druż. im Stasia Tar­
kowskiego oraz 8-ma druż. im. Zawiszy Czarnego.

Kwesta uliczna przeprowadzona przez Towa­
rzystwo Przyjaciół Żołnierza Polskiego przynio­
sła 5156.50 zł. Kwota ta.została zużyta na pomoc 
dla rodzin wojskowych odbywających służbę 
wojskową — oraz pozostałych po poległych w 
wojnie 1939/45 r.

W pracach przy kopaniu kartofli biorą udział 
uczniowif Gimnazjum i Liceum oraz harcerskie 
drużyny szkolne.

W Rogoźnie odbyły sie dożynki. Piękny, uroz- 
łnaicony pochód przejechał ulicami miasta do

0 JawnycLawnych nazwach przeomsesc
Dzieje ziem słowiańskich wskazują, jak wiel­

kie znaczenie posiadają pierwotne nazwy miej­
scowości i osiedli. Wskazują one niedwuznacznie 
na. istotnych założycieli i włodarzy ziem, na któ­
rych, powstały.Dlatego przy opracowywaniu 
zmian nazw miejscowości trzeba zachować prze­
zorność i, ostrożność, nie skreślać historycznych 
nazw, sięgających, odległych czasów, uświęconych 
tradycją. Jak ważne są dla kraju nązwy miast 
i .osiedli — tak dla poszczególnych miejscowości 
wa>ne są nazwy dzielnic i ulic.

W Poznaniu szereg dzielnic i ulic posiada bar­
dzo stare nazwy — wskazane jest, aby ich nie 
zipieniać. Najstarsze zapiski mówią o wioskach, 
będących obecnie dzielnicami naszego miasta jak: 
Starołęka. Szydłów, Wildą i nawet św. Marcin 
Przywilej lokacyjny księcia wielkopolskiego Prze­
mysława wspomina o, istnieniu kościoła św. Mar­
cina na przedmieściu tej samej nazwy. Nasuwa 
to przypuszczenie, że dzisiejsza, ulica Walki Mło­
dych była przed wiekami główną artćrią dziel­
nicy a raczej przedmieścia zwanego św. Marcinem.

-Najdawniejsze dzielnice i przedmieścia Pozna­
nia to: Środka, Ostrówek, Zawady, Zagórze, 
Chwałiszewo, Piotrowo, Grochowe Laki. Grobla. 
Piaski, Czapnik!, Rybaki. Nowe Ogrody, Piekary. 
Wymykowo, Kondorf, Grudzieniec; Musza Góra, 
Glinki i św. Wojciech. Nie wszystkie nazwy, 
przetrwały do dzisiejszych czasów. W ciągu wie­
ków niektóre dzielnice usiłowano przemianować, 
Stanisław hr. Górka chciał zmienić nazwę Ratai

Czwartek, dnia 18 października 1945 r.
W teatrach poznańskich:

Teatr Wielki: dziś, godz. 18-»'ta — ..Wesoła wdówka”; 
jutro, godz, 18-ta —.„Cyrulik Sewilski" (premiera).

Teatr Polski: dziś, godz. 14.30 i 18-ta —..Ziemia oskarża*'; 
jutro, godz. 18-ta — „Ziemia oskarża".

Teatr Nowy: dziś, godz. 18-ta — „Śluby panieńskie"; 
jutro,' godz. 18-ta — „Śluby panieńskie".

Miejski Teatr Marionetek: dziś — teatr nieczynny; jutro, 
godz. 17-ta — „Czerwony kapturek",

W kinach poznańskich: ,
Apollo: godz. 16. 18 i 20-ta — „Za siedmioma górami"; 

Bałtyk: godz. 16, 18 i 20-ta — „Miasto chłonęów"; Jednoś:: 
go-dz-. 14, 16, 18 i 20-ta — „Kaprys młodości"; Warta: godz. 
15. 17 i 19-ta — „Kaprys młodości'*; Wolność: godz. 15, 17 
i 19-ta — „Dziś i zawsze".

Jutro premiera „Cyrulika Sewilskiego"
Dnia 19 bm. o godz. 18-tej odbędzie się. w Teatrze Wielkim 

premiera melodyjnej i pełnej humoru opery komicznej J. Ros- 
sini'eg-0 do libretta C. Sterbini‘ego pt, „Cyrulik Sewibki". 
Całością muzyczną kieruje dyrektor opery — Zygmunt Woj­
ciechowski, Inscenizację i reżvserię opracowała: reżyser 
Maria Janowska-Kopczyńska. Efektowne obrazy sceniczne 
pomysłu art.-malarza Zygmunta Szpingiera. W partiach czo­
łowych wystąoią: Z. Fedyozkowska, M. Janowska-Koncźyń- 
ska, C. Kowalski. W. Łuczyński, Z. Mariański, R. Sauk, W. 
Szpingier i J. Wiśniewski

Bilety do nabycia w kasie Teatru od 10—13 i 15—18-tej.
Początek spektaklu punktualnie o godz. 18-tej. Po roz­

poczęciu przedstawienia nie wpuszcza ;ię nikogo aż do 
pierwszej przerwy na salę. Dzieciom do lat 12-tu wstęp na 
widownię niedozwolony.

W sobotę o .godz. 18-tej drugie przedstawienie „Cyrulika 
Sewilskiego" z okazji jubileuszu 25-lecia pracy scenicznej 
i 40Jecia pracy zawcdowej dyrektora Zygmunta Wojcie­
chowskiego.

Jadwiga Fontanówna w Poznaniu
Ulubienica Poznania Jadwiga Fontanówna przybyła na kilka 

dni do Poznania i wystąpi z „Porankiem humoru i śpiewu" 
w niedzielę, 21 bm., o godz. 11-tej w Teatrze Polskim.,

Bilety są już do nabycia w kasie Teatru Polskiego.

Zebrania w dniu 20 października
Klub Sportowy „San” o godz. 18-tej w sal-i PPS przy ul. 

Spokojnej 24.
Koło Absolwentów Liceum Administracyjnego i Handlo­

wego o godz. 18-tej w lokalach Miejskich Szkół Handlowych 
przy ul. Słowackiego 60/62

Związek Zaw. Kominiarzy na wojew. poznańskie o godz. 
11-tej przy ul. Masztalarskiej 8a, pok. 29.

Klub Sportowy „Legia" w Poznaniu. Nadzwyczajne Walne 
Zgromadzenie o godz. 17-tej w lokalu ob. Zielińskiego przy 
ol. Rolnej U

osobników uzbrojonych w automaty, pistolety 
i karabiny dokonało napadu rabunkowego na 
mieszkanie obyw. Eichstaeta. Sprawcy po doko­
naniu rabunku zbiegli w stronę, Trzemeszna. Mi­
licja jest na tropie sprawców.

- W czasie od 21 do 30 września dokonano kra-
dzieży na terenie województwa poznańskiego:
mieszkaniowych: 87 wykryto 38- '
nierogacizny: 85 ł» 30
koni: 73 )» 28 ’
bydła: 51 >» 30
samochodów: 1 >» 1
rowerów: 101 40

Poza tym w dniu 7. 10. br. przeprowadziła Mi­
licja Obywatelska na stacji kolejowej Wolsztyn 
obławę na „szabrowników". Odebrane rzeczy 
„szabrownikom" specjalna komisja przeznaczyła 
dla P. G. K. i Szpitala Powiatowego w Wolszty­
nie.

Oto przegląd przestępstw, popełnionych w- 
dniach ostatnich. Społeczeństwo winno stanąć 
do pomocy władzom bezpieczeństwa aby wy­
plenić zlo, które jest skutkiem deprawacji sła­
bych jednostek na skutek wojny.

T.

ogrodu Hotelu Centralnego, gdzie rozpoczęły 
się właściwe uroczystości z śpiewami i tańcami 
regionalnymi.

Wieńce żniwne wręczono gospodarzowi miasta 
ob. Burmistrowi oraz przedstawicielowi Wojska 
Polskiego.

Wieczorem odbyła sie zabawa taneczna. Całość 
zorganizował Komitet Opieki Społecznej.

W tut. Liceum Pedagogicznym otwiera się 3-let- 
nie Seminarium dla ochroniarek i kierowniczek 
przedszkoli. fr

GNIEZNO
Rezolucja pracowników Cukrowni. W Gnieźnie 

odbyło się zebranie pracowników Cukrowni i Ra­
finerii, podczas którego uchwalono rezolucję, do­
magającą się zwolnienia skazanych w Paderborn 
Polaków i ułatwienia rtjdakom powrotu do kraju. 
Postanowiono opodatkować się w wys. jedno­
dniowego zarobku na tworzącą się z inicjatywy 
Rządu fabrykę wagonów w Opolu." (pr.)

i i isSic Pnznania
na „Stanisławów", ale nazwa nie przyjęła się. Bur­
mistrz Czempiński usiłował wykarczowany przez 
siebie las na Dębczeń, lecz przyjęła się nazwa 
Dębiec, a o Dębczenie rychło zapomniano. Nie 
wiedzielibyśmy o tym, gdyby nie mała notatka pi­
sarza Rzepeckiego, napisana na marginesie sta­
rej księgi.

Najstarsze ulice Poznania przylegają do Sta­
rego Rynku i już w dawnych wiekach zwały się 
tak jak obecnie, a więc: Wrocławska, Wodna, 
Butelska (obefcnie zwana Woźna), Wielka, Wro- 
niecka, Szewska. Jedna z ulic niedaleko Starego 
Rynku zwala się Sukienniczą. Byłoby .wskazanym, 
aby tej ulicy zwrócić średniowieczną nazwę. 
Cech sukienn-czy miał -wielu członków, niezwykle 
zasłużonych dla miasta. Dzisiejsza ulica Szkolna 
zwaja się ong;ś Panieńską ;— od panien klasztor­
nych Teresek. Plac Wolności przechodził różne 
koleje i często zmienia! nazwę. Nasampierw zwal 
się Placem Dobrzyckich, w początkach XfX wieku 
nosił nazwę Placu Nanoleona, podczas zaborów 
Prusacy nazwali go Wilhelmplatz, a dopiero w 
roku 1919 otrzymał dzisiejszą nazwę Placu Wol­
ności. ,

Każda prastara nazwa to Ogniwo łączące nas 
z przeszłością. Nie‘pozbywajmy sie dawnych praw, 
nie pozbywajmy się starych polskich nazw, któ­
rych początek sięga nieraz odległych czasów sło­
wiańskich i jest tym samym najlepszym świa­
dectwem polskości naszych ziem, miast i osiedli.

M. Wicherkiewicz

Dzisiejszy „Czwartek literacki"
poświęcony twórczości znakomitego pisarza, prezesa Zarządu 
Głównego Literatów Polskich — Jarosława Iwaszkiewicza, 
odbędzie się o godz. 18-tej w sali koncertowej św. Marcina 
T>rzy ul. Walki Młodych 8. Słowo wstępne * wygłosi Roman 
^ołoniecki.

KOMUNIKATY
Wydział Przemysłowy Zarządu Miejskiego st. m. Poenani. 

przy ul. Zwierzynieckiej 13 wzywa wszystkie przedsiębiorstwa 
przemysłowe dó zgłoszenia zapotrzebowania na IV kwartał br. 
oraz przewidywane zapotrzebowanie nSt rok 1946 na nastę 
puiące materiały: surówka — martenowska, odlewnicza, he- 
matyHowa, zwierciadlista; wyroby walcowane żelazo, pół­
wyroby, szyny, żelazo uniwersalne, blachy wszelkiej gru­
bości, akcesoria do szyn kolejowych ito.; blachy ocynko­
wane — płaskie i faliste, 'żaluzyjnę, prądnicowe, i przetwor­
nikowe.

Zapotrzebowanie należy złożyć do dnia 25 bm.
Wieczorek taneczny. Powiatówv Komitet Opieki Społecz­

nej w- Poznaniu urządza w dniu 20 bm. o godz; 20-tej Wie­
czorek "taneczny w auli szkołv powszechnej przy ul. Ber- 
wińskiegó. Zabawa do rana. Wstęp — dowolne datki ,na 
cele Oóieki Społecznej.

Sekcja Bokserska ZWM „Orkan", Zebranie' odbędzie się 
w dniu 18 bm. o godz. 18-tej w sprawie zawodów elimina­
cyjnych z Bydgoszczą na wyjazd do Moskwy.

Zebranie Koła Absolwentów Liceum Administracyjnego 
• Handlowego w . Poznaniu odbędzie się dn?a 20‘bm. o godz. 
18-tej' w lokaląch Miejskich Szkół Handlowych przy ul. 
Słowackiego 60/62. Na zebraniu wygłosi referat prof. Wajcht 
n. t. „Spółdzielczość — zrzeszenie gospodarcze j^ako firma 
prawna i społe’czna"

Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza przy RKU, Oddział Po- 
znań-miasto składa najserdeczniejsze podziękowanie ob. St. 
Sojeckiemtt oraz wszystkim artystom „Kukułki" za podwie­
czorek, urządzony na rzecz rannych żołnierzy.

Dzisiaj, w .czwartek, o godz. 18.10 w Radio Poznańskim, 
w ramach „Kącika PCK" zo-stanie wygłoszony odczyt dla 
młodzieży pt. „Program pracy Kół Młodzieży PCK". Od­
czyt zainteresuje rodziców, wychowawców oraz- młodzież 
szkół średnich i powszechnych.

Sprostowania. W nr 230 „Głosu Wielkopolskiego" w 
notatce pt. „Z Walnego Zebrania Związku Dziennikarzy w 
Poznaniu" chochlik drukarski spłatał figla przekręcając na­
zwisko jednego z członków nowego zarządu; , podaliśmy 
Tadeusz Kierszyński a winno być Tadeusz Kraszewski.

W tym samym numerze w notatce „Taryfa opłat za prze­
jazd dołożkami" — ustalone za II kurs ceny — do 2 o«ób 
60 zł; od 3—-4 osóbv80 zł a nie jak podaliśmy dó 2 osób 30 zł 
a od 3—4 osób 50 zł.

We wczorajszym (231) numerze „Głosu Wielkopolskiego" 
d-o notatki zatyt. „Pracownicy przemysłu budowlanego pod­
pisali nową unfowę żbiorowąA zakr;.dł się błąd. Nowa umowa 
obowiązuje pracodawców i pracobiorców od dnia 1 września 
br. a nie, jak mylnie podano, od 1 października.

Przez lupę
Ballada o Dworcu Zachodnim

Czy można w Poznaniu znaleźć bardziej repre­
zentacyjny zakątek od naszego dworca Zacho­
dniego? Przypuszczam. że nie.

Dworzec Zachodni cieszy się zasłużoną popular­
nością. W żadnym tramwaju nie ma takiego tłoku, 
jaki panuje bezustannie w hallu dworcowym; ani 
jeden teatr lub kino poznańskie nie może poszczy­
cić się tak długimi ogonkami przed kasami bileto­
wymi, jakie oglądamy o każdej porze dnia i nocy 
na dworcu. A czy można gdziekolwiek spotkać 
ciekawszych ludzi — jak przed budynkiem stacyj­
nym? Z takiego dworca możemy być naprawdę 
dumni.

Na placu przed gmachem dworcowym zachwy­
cają wzrok przechodniów wspaniałe baraki ponie­
mieckie — troszeczkę wprawdzie cuchnące smołą 
i czymś tam jeszcze — ale te zapaszki raczej przy­
ciągają podróżnych i tych, którzy na, podróżnych 
wcale nie wyglądają mimo, że przez cały dzień 
zapełniają plac. Można tu jeszcze spotkać ostat­
nich szabrowników, ^skazanych na nieuchronne wy­
marcie, interesujące typy złodziejaszków, niero­
bów, oszustów, handlarzy i maruderów. Poznać ich

. Rys. Bilski
można po tym, że na widok milicjanta czmychają 
zą narożniki i kry ją się'w kątach.

W hallu dworcowym jest rojno jak w ulu. Wska­
zane jest, by właściciele portfeli, torebek, waliz i 
paczek zwracali baczną uwagę na posiadane dą- 
bro, gdyż hall jest miejscem zaczarowanym, w któ­
rym dzięki sztuczkom pewnych magików — ciała 
stale mogą ulatniać się i zniknąć jak para, dym, 
lub przysłowiowa kamfora.

Na dworcu obowiązuje zasada jak największej 
wygody i swobody. Na ścianach wiszą ogromne ta­
blice, na których w dalekiej przyszłości wypisany 
będzie czas'przyjazdu i odjazdu pociągów. Obe­
cnie są one niepotrzebne, gdyż i tak nikt nie może 
przewidzieć, kiedy pociągi nadchodzą, lub odcho­
dzą. Dla porządki! wywieszono jednak rozkłady 
jazdy, wypisane niebieskim ołówkiem na maleń­
kich arkusikach. Rozkład da się łatwo odczytać 
przez lupę lub lornetkę, jeśli ciekawy zdoła prze­
cisnąć się poprzez zbity tłum gapiów. Ale w końcu 
każdy i tak skieruje się do okienka z napisem 
„Informacja'

Ta informacja cieszy się niezwykłym powodze­
niem. Aby dostać się do okienka, trzeba najczę­
ściej czekać caluteńką godzinę. Nie chodzi tu o 
uzyskanie informacji, gdyż nikt jeszcze nie od­
szedł od okienka dofllSdnie poinformowany — 
chodzi tylko o dowcipne wypowiedzi informujące­
go, który w arcymiły, sposób wykłóca i pozbywa 
się obywateli, zadających mu głupie pytania. Nie­
uprzejmi obywatele odsyłają czasem informatora 
do pewnej jasnej i zaraźliwej choroby, lecz i to 
jest bardzo zabawne. . -

Nie brak na dworcu rzeczywistych podróżnych. 
Poznać ich można po rozpaczliwie smutnych obli­
czach i po bagażach, którymi są zwykle obarczeni. 
Najczęściej zjawiają się na dworcu na 24 godziny 
przed odjazdem pociągu i cierpliwie stoją w dłu­
gim ogonku przed okienkiem kasy. Tych okienek 
lest wprawdzie dużo, ale większość jest najczę­
ściej zamknięta. Nigdy ,nie wiadomo, czy amafpr • 
podnóży ustawił się przed właściwym okienkiem, 
bo przy jednych sprzedaje się tylko bilety zniżko­
we, przy innych zwykłe, a przy jeszcze innych 
miesięczne. Aby kupić bilet na dzień następny, 
wystarczy wyjść z dworca, przejść dwa kilometry 
do Orbisu i po obejrzeniu ogonka wrócić do domu 
i powiesić się z rozpaczy. •

Na dworcu jest przechowalnia bagażu ręcznego, 
poczekalnia, umywalnia, fryzjer, bufet, stacja opie­
ki i inne dyskretne miejsca, za. znalezienie których 
można by wyznaczyć specjalne nagrody.

Złośliwi twierdzą, że już wkrótce Dworzec Za­
chodni wiele straci ze.swej popularności, gdyż na, 
obszernym placu przed spalonym gmachem Dwor­
ca Głównego stawia się drewniane baraki w pię­
knym stylu germańsko-okupacyjnym. Luksusowo 
urządzone wnętrza zdystansują podobno wygody 
Dworca Zachodniego. Budowa baraków prowadzo­
na jest w tempie amerykańskim i należy mieć na­
dzieje, że jvż za dwa lata'barak oddany będzie do 
użytku publicznego.

Za łak sprawną działalność należy się kiero­
wnictwu Dworca 'Zachodniego najwyższe uznanie 
i podzięka miejscowego społeczeństwa.

' Ta-Pa

Najciekawsze audycje radiowe w dniu 19 bm.
6.55, Dr: ennik poranny; -7.05 Muzyka; 7.35 Streszczenie 

dziennika porannego i „O czym pisze prasa stołeczna";
7.50 Muzyka; 8.25 Wiadonfóści bielące; 8.30 Rady praktyczne 
dla słuchaczek; 8.40 Muzyką; 12.00 Sygnał czasu i artykuł 
aktualny; 12.10 Dziennik południowy; 12.25 Program z W-wy;
13.50 Muzyka rozrywkowa; 14.55 Wiadomości bieżące: 15.00 
Muzyka kameralna. Wykonawcy: Kwartet polski w składzie: 
Zdzisław Jahnke (I skrzypce). Ludwik Kwaśnik (II skrzypce), 
Tadeusz Szulc (altówka). Dezvderiusz Danczowski (wiolon­
czela); 15.40 Komunikaty Urzędu Wojewódzkiego; 15.50 Arty­
kuł wstępny „Głosu Wielkopobkiego"; 16.00 Program z 
W-wy; 17.30 Kącik Polskiej Partii Socjalistycznej; 17.45 
W ramach audycji „Bestialstwa germańskie" pogadankę ot. 
„Wspomnienia jesienne" wygł red. Albin Wietrzy ko w slri; 
18.00 Felieton pt. . Jak Kopernik walczył z Krzyżakami" 
wygł. dr Jerzy Młodziejowski; 18.10 Pogadankę pt. „Szukamy 
mieszkania" wygłosi red. Jan Kraśny; 18.20 Program z W-wy; 
19.15 Pogadanka sportowa; 19.25 Wiadomości z Ziem Za­
chodnich; 19.30 Artykuł polityczny; 19.40 Dziennik wie­
czorny; 20.00 Koncert solistów Wykonawcy: Anna Gretal ♦ 
(sopran), Tódeusz Bardziejewski (baryton), Romuald Naru­
szewicz (trąbka); akompaniuje Hieronim Szpcrka; 20.45 V-tv. 
o.dczyt z cyklu „Gawędy o atomie" pt. ..Eksplozja atomu’* 
wygł. dr Kazimierz Kapitańczyk; 21.00 Nadprogram; 21.15 
Program na d^zień następny; 21.00 Schubert: VII symfonia 
C-dur w wykonaniu londyńskiej orkiestry symf. pod dyr. 
Leona Blecha; 22,00 Skrzynka poszukiwania rodziny 22.30 
Ostatnie wiadomości dziennika, wieczornego; 22.40 Przegląd 
prasy feagranicznej; 22.45 Dalszy ciąg skrzynki poszukiwania 
rodzin.
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? Polecamy obecnie również

Dnia 15 października 1945 zmarł po krótkiej choro­
bie nasz ukochany, jedyny synek i braciszek, śp.

Hn Himieiz RizbsIbwsK
przeżywszy lat siedem.

Złożenie zwłok do grobu odbędzie się w czwartek, 
dnia ’l8 bm., o godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej na 
Górczynie.

W ciężkim smutku pogrążeni
rodzice 1 siostrzyczka.

Poznań, Stablewskiego 15. 10227

W szóstą bolesną rocznicę śmierci, śp.
• Profesora

Bolesława Karpińskiego
rozstrzelanego w Lesznie dnia 21 paździerspka 1939

odprawione zostanie w sobotę dnia 20 października 
1945 o godz. 8-mej

nabożeństwo żałobne
w kościele parafialnym w Lesznie, o czym zawiada­
miają

żona i dzieci,
Poznań, Kasztelańska 21
Osiedle Grunwaldzkie 10159

z płytą - aparatem do księgowania.
Mamy na składzie m. i. bilansówki (księgi obrotowe i, 
skrzynki drewniane do kartotek, kartoteki magazynowe 
Centrala: Poznań, ui. Kaptaka »/» - Telefon M-80

^Jcżeata i krzewy auw&we
mrozoodporne

specjalność: wysokopienne 
agresty, róże mają do oddania 

Miejskie Zakt. Ogrodnicze, Szamotuły

10090

po/aco+ do papierosów 
b. Gryniecki, Hurtownia Papioru i Galanterii
POZNAŃ, Wrocławska 38, teł. 36-36

Poszukuje
lokali handlowych

w centrum
M. Mielcarski - Poznań, Ogrodowa 19

Hurt Wyrobów Metalowych ;
Generalna sprzedaż baterii „DAIMON** ‘

Dnia 7 października 1945 ?marł śmiercią tragiczną, 
przeżywszy lat 26, nasz ukochany syn, drogi brat 
i bratanek, śp.

Bogusław Ciemny
administrator maj. Bógwidze, pow. Jarocin,

Pogrzeb odbył się 10 października 1945 w Sawinie.
Ciężko strapieni 

Jaryszewo — Oborniki.
rodzice i rodzina.

10127

Barwniki w gałkach!!!
„OLS TA R“

w różnych kolorach 10079
Sprzedaż hurtowa po cenach fabrycznych

Fma „SAMAR“ Kraków, Stradom 7 — teł. 551-56

Tarcz© szlifierskie
do szlifowania wałków korbowych

<t> 800 - 820 X 25 mm
kupimy nolychmiasi

Zgłoszenia 10041
PilSTWDBE WiłSITin SUBBCIBDOWE
POZNAŃ — ul. Gąsiorowskich nr 4

Rutynowana, upiie/gca 

mistrzyni kapelusznictwa 
damskiego

(dyrekteryza) na udział poszukiwana
Oferty pisemne do „Par" , 
Ratajczaka 7 pod nr. 556 10092

Studentka poszukuje spokoj­
nego pokoju sublokatorskiego. 
Cena obojętna. Najchętniej 
okolica Grunwaldzkiej. Ofer­
ty: ,.Qł- Wiełkop." nr 9897.

Różne

Niewidomy wróży. Przemy- 
słowa 37 m. 6. 9837

W szóstą bolesną rocznicę śmierci brata mego, śp.

Floriana Balcerowicza
odprawi się msza św. żałobna dnia 20 października br. 
o godz. 8-mej rano w kościele w Czempiniu, o czym 
zawiadamia

rodzina Cz. Balcerowiczów. 
Czempiń 9939

Oszacowania
w dziedzinie ślusarskiej, młynów, tartaków, go­
rzelni, fabryk, maszyn itp. wykonuję po wzno­
wionym zaprzysiężeniu z roku 1932

Stefan Wahl, taż. 
Poznań, Umińskiego 14

Mąkę, kaszę, makaron
poleca 9198 

Młyn Strzelecki
Marcinkowskiego 16, 

tel. 20-23 i 20-22

9779

Kilkupokojowe mieszkanie po­
trzebne. Odszkodowanie lub 
remont zapłacę. Of.: „Głos 
Wielkopolski" nr 9898. .

Wykonuje tapczany, leżanki, 
materace. Tapicemia, Dłu­
ga 11. 9770

10089

WIECZNE PALNIKI,
do karbidówek 10079

do nabycia tylko w firmie

„OROŚ"
Kraków,, ul, S-tokrzyska 8

K A U c/z Uff O WE

/?. Ch^leiUw2Jia\
POZNAM, SZAMARZEWSKIEGO 46

Zlecenia pozamiejscowe — 
wysyłka za zaliczeniem poczt.

Sprzedam tanio wóz ogrodowy 
resorowy. Zawady 29. 9722

Samodzielny rzemieślnik szuka 
pokoju z kuchnią najchętniej 
Wilda, Dębiec. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 9951.

Futra przerabiam naprawiam. 
Szymańskiego 8 m.“7. 9797

Słynna chiromantka trafnie 
przepowiada. Wielka 9 m. 4, 
węjście Szewska. 9810

Dzierżawy
Ca. 35 morgowe gospodarstwo 
bez maszyn rolniczych Pu­
szczykowie Starym do wy­
dzierżawienia. Oprócz tego 
łąki i sad. Bliższe dane Po­
znań, Dębiecka 26, Japaszek.

9786

Parl-Banu, jasnowidząca, me­
dium w transie powie dokła­
dnie wszystko. Poznań, Mic­
kiewicza 19 m. 3, godz. przy­
jęć 10—13 i 15—19. 9870

Wolne posady

Kwiaciarka fachowa potrzebna 
do Bydgoszczy. Kwiaciarnią 
„Róża", Bydgoszcz, Aleja 
1 Maja 32. k 518

Szklarnia poszukuje pracowni­
ka, który pracował w szklarni. 
Ko-synierska 6. 9808

Poszukuję cieśli, ^głoszenia:
Jarochowskiego 32 m. 9. 9830

Książkowa maszynistka do
• przedsiębiorstwa handlowego' 
potrzebna natychmiast. Oferty 
z podaniem żądanej pensji do 
„Głos Wielkopolski"' nr 9842.

Piekarz, mistrz — cwibaki, 
keksy poszukiwany, Szczecin. 
Wiadomość: Poznań, Żukowa 
26 m. 9. 9865

Technik budowlany z prakty­
ką potrzebny od zaraz na wy­
jazd. Pierwszorzędne warunki.

Szuka posady

Młodszy pomocnik zegarmi­
strzowski poszukuje zajęcia. 
Oferty: Norbert Bergner, Po­
znań, ul. Przemysłowa 15/17.

9SŚ2
cP. K. O.

V —4499
przyfraute Administracja

ohoiwę
Wyspiańskiego 10 I ptr. bez odpowiedzialności za terminowy druk.

Piekarnię i restaurację w 
centrum powiatowego miasta 
oddam w dzierżawę od zaraz. 
Adres wskaże „Głos Wielko­
polski" nr 9814.

Zgttby

Zgłoszenia 
12.

Górna Wilda 111 
9867

Chłopiec do posyłek może się 
zgłosić. Spółka Powierniczo- 
Rewizyjna, Ratajczaka 7, mię­
dzy" 9—10. 9875

Młodsza siła biurowa, pisząca 
na maszynie — ładny charak­
ter pisiha — do prac biuro­
wych. Pisemne. oferty do Pa­
ra, Ratajczaka 7, pod 536.

9876

Szukam trykotarki jako wspól­
niczki, są maszyny saneczko­
we. Ofefty: „Głos Wielkopol­
ski" nr 9892.

Pomocnik krawiecki potrzc- 
• bny. Polącki, Piekary 8. 9915

Gosposia do wszystkiego do 
dwojga osób, Chełmońskiego 8 
m. 4. 9916

Elektromonterów samodziel­
nych poszukujemy. Inż. K. 
Gąertig i Ska, Zakłady Elek- 
trotecnn., Poznań, ni. Pół- 
wiejska 35. 9921

Gosposia przychodnia może 
się zgłosić, Wielka 18 m. 10.

9928

Krawcowe na płaszcze dam­
skie. Fr, Jacek, Gołębia 5 
m. 22. 9940

Dziewczyna potrzebna. Re­
stauracja. Wronjecką 12. 9944

Ekspedientka rutynowana z 
branży ' spożywczej (najchęt­
niej delikatesowej) może się 
zaraz zgłosić. „Bałtyk" ul, 
Kantaka 7.. 9950

Dziewczyna bez spania 3 oso­
by potrzebna. Wierzbięcice 19 
m. 4. 9954

Uczeń rzeźnicki potrzebny od 
zaraz. Poznań-Rataje, Wio- 

, ślarska 55, Franciszek Wi­
ni ann. 9955

Ekspedient dekorator może 
się zgłosić. Edmund Michaelis, 
Poznań, ul. Wrocławska 22. 
Garderoba męska i chłopięca.

9956

Chłopców do posyłek. Zgło­
szenia: Pplski Związek Zacho­
dni, Chełmońskiego 1. 9745

Warszawska wytwórnia per­
fumeryjna Warszawa, Nowo­
grodzka 37 poszukuje gene­
ralnego przedstawiciela na: 
woj. krakowskie, woj. poznań­
skie i pomorskie. k 474

Księgowych-rzeczoznawców
odpowiednimi kwalifikacjami 
i praktyką, zamieszkałych w 

. Poznaniu, przyjmie do pracy
Biuro Kontroli Ministerstwa
Przemysłu. Podanie z 2 źycfo 
rysami kierować do Biura 
Kontroli Ministerstwa Prze­
mysłu — Warszawa, ul. Lwo­
wska 13. 9909

Mistrz rzeźnickc-wędliniarski 
poszukuje posady kierownika 
względnie pierwszego, czela­
dnika w swej branży. Adres 
wskaże: „Głos Wielkopolski" 
nr 9882.

Samotna i inteligentna przyj­
mie posadę — prowadzenia 
domu u samotnej osoby 
ewentualnie z dzieckiem. Wy­
jazd nie wykluczony. Oferty: 
„Głos-Wielkopolski" nr 9911.

Instalator-blącharz, kierownik 
lub/samodzielny większym za­
kładzie — szuka zajęcia. Ofer­
ty: „Głos Wielkopolski" nr 
9938.

Szofer trzeźwy uczciwy szuka 
zaraz posady. Oferty: „Glos 
Wielkopolski" ut 9941.

Emerytka do wszelkich prac 
do księdza lub jednej osoby. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 9947.

Samotna przyjmie posadę za­
rządczymi domu u kulturalnej 
osoby ewentualnie z dziećmi. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 9960.

Dwie młode panienki o śre­
dnim wykształceniu poszukują 
jakiejkolwiek po-sady, ewtl.' 
wychowawczyni do dzieci na 
prowincji. Oferty: „Głos Wiel­
kopolski" nr 9975,

Nauka

Szkoła tańców Szczurkówma 
Szczurek, aleje Marcinkow­
skiego 2a, parter. 9494

Kursy pisania na maJszynie 
ślepą metodą wszystkimi pab 
camń. Piotr Pieprzycki, Ma- 
szyńy Biurowe, Aleje Marcin-: 
kowskiego 26. _ 9966

Lekcje angielskiego i francu-, 
skiego. Andree Sławińska, 
Matejki 37, schronisko uni­
wersyteckie pokój 20, 9805

Tańców nowoczesnych wyu­
czam w sześciu lekcjach. Óla 
Antoszewska, Poplińskich 5a.

9908
Angielskiego uczę. Oferty: 
„Glos Wielkopolski" nr 9933.

Osobiste

Wyjaśniam że nie mam nic 
wspólnego z Zaparłem, które-’ 
go Nogaj wspomniał bezimien­
nie „W pamiętniku dzienni­
karskim" drukowanym w
„Głosie Wielkopolskim", Za 
zezwoleniem „Związku b. 
Więźniów Politycznych" Ce- 
cylian Zapart, Poznań, Gąsio- 
rowskich 5 m 8. 9927

Pana Orczyka przepraszam. 
Proszę o wiadomość. Biela- 
tówna, Kraków. 9964

Sprzedaże

Kapce zakopiańskie, rękawi­
ce wełniane, zabawki, cerami­
kę, wyroby artystyczne prze­
mysłu ludowego poleca hurto­
wnie Dora Handlowy, Pocz­
towa 15. 9840

Maszyny do pisania, liczenia 
buchalteryjne (reperacje) W 
Chrzanowski, plac Wolności 2. 
tel 2865 8324

Świece nagrobkowe poleca 
Hurtownia Towarów Spożyw­
czych Kazimierz Muzyk i Ska. 
Poznań, ul. Wielkie Garbary 
35. 8370

Meble 'różne okazyjnie, maga­
zyn mebli Stefan Janiak, Ry- 
baki 6. 8458

Rury do piecy, blachy dla pie­
karzy do nabycia w warszta­
cie blacharskim, Walki Mło­
dych 33 (Św. Marcin) 8781

Radioaparaty najtaniej Radio­
mechanika, Walki Młodych 25 
(św. Marcin). 9027

...____oyre, Pieprzyc-
ki, Poznań, Marcinkowskie­
go 26. Kupno — sprzedaż — 
naprawa. 9446

Obrączki ślubne, zegarki, 
pierścionki sprzedaje, napra­
wy zegarmistrzowskie wyko­
nuje Kruk, jubiler, 27' Grudnia 
2, w podwórzu. - 9490

Maszyny do pisania, liczenia, 
powielacze — Kochanowicz 
S-ka, plac Wolności 13 (obok 
3 Maja). 9566

Przed kupnem radioodbiorni­
ka zwiedź salon radiowy — 
Radioekspert, Śniadeckich 1. 
Najtańsze źródło zakupu. 9686

WagijichyInę, naprawa — ku­
pno i sprzedaż, odważniki po­
jedynczo i komplety. J. Figiń,- 
ski, Fredry 1 Tel. 25-55.

9678
Srebrne wyroby, żłote, porce­
lanę, antyki kupuje — sprze­
daje, przyjfhuje komis „La­
mus", Sieroca 5/6. 9872

Sklep towarów krótkich z to­
warem lub bez? Adres wskaże; 
„Głos Wielkopolski" nr 9720.

Towary krótkie i galanteryjne 
poleca Hurtownia Włókienni- 
czo-Galanteryjna Ł. Koniecz­
ny Poznań, ul. Patrona Jac­
kowskiego 36. 9782

Fortepiany okazyjnie. Magazyn 
fortepianów, Walki Młodych 
22, podwórze. 8346

Kit ■— „Patria** zwykły minio­
wy, grafitowy w znanym do­
brym gatunku poleca „Patria**, 
Spół. z ogr. odo. Poznań, Wa­
ły Zygm. Augusta K k 478

Gnom, maszyna do szycia, 
wannę emaliową białą, -umy­
walnię do łazięnki i tapczan 
sprzedam. Adres wskaże 
„Głos Wielkopolski" nr 9806.

Trykotaże, pończochy, skar­
pety, patentki, gumy i inne 
artykuły galanteryjne po ce­
nach najniższych polfeca: W. 
Ignaczak, Hurtownia Galante­
rii, Poznań, Piekary 1, 9812

Motocykl 100-tka do sprzeda­
nia.- Oferty ,Głos Wielkopol­
ski" nr 9821.

Wózek 10 Ctr., pierzyna, ma­
szyna damska. Mostowa 4 
m. 2. 9824

Fa „Krawat Poznański** Cze
sław Wejchmann, Poznańy 
Słowackiego 41, II ptr. Wzno­
wiłem moją wytwórnię i. pole­
cam się PP. Kupcom! 9834

Maszynę do szycia, łóżko dę­
bowe. Składowa 12 m. 28;

9838

Maszynę do szycia 
’ • . p<ska łódkowa.

szew- 
oćha 29 to. 22.

9839

Meble używane. Traugutta 28 
m. 14. . 9888

Ogrodnicy! Szkło 34X 30 oraz 
sztuki dó oddania, Kopanina 
92, przy Forcie 8a. 9858

Warsztat stolarski dobrym 
stanie. Osiedle Warszawskie, 
Kutnowska 12 m.1 2. 9862

Sprzedam dobrze utrzymany 
kredens. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski" 9866.

Palto damskie luźne modne, 
męski raglan. Wierzbowa 2 
m. 25. 9880

Większą ilość znaczków pocz­
towych sprzedam. Of.: „Głos 

" >lski"

Trykotarską maszynę nr 7 lub 
8 szerokość od 80 cm. Figiń- 
ski, Fredry 1. Tel. 25-55.

Wielkopols ■nr 9973,
Kupię wózek ręczny, 
cławska 35 m. 1.

Wro-
9920

Zgubioną wojskową kartę re­
jestracyjną,, wystawioną w R, 
K. U. w Zamościu, na nazwi­
sko Kubiak Klemens, ur. 5.11. 
1920 w Łopi eonie unieważniam.

k 511

Przepowiada zdumiewająco 
trafnie w transie jasnowidze­
nia Ladisando, Poznań, Stru­
mykowa 9 m. 3, godz. przy­
jęć 14—18-tej. , 9871

Zakłady Wulkanizacyjne
„Gumnit", Poznań, Półwiej- 
ska 22, przyjmują do wulkani­
zowania opony samochodowe, 
rowerowe, dętki, kalosze.

9732
Naprawy zegarków "Wykonuję, 
złoty łom kupuję. Rakowski, 
Poplińskich 9, m. 7. . 8885

Noże-dó cięcia szkła jedno- 
i sżeściorolkowe oraz rolki 
zapasowe do tychże poleca po 
cenach hurtowych Dom Han­
dlowy, Kraków, Gołębia 6. 
Wysyłka za zaliczeniem. Po­
szukiwani zastępcy. 9965

Dentystyczne artykuły okupuje 
„Dental", Szrama i Kapczyń,- 
ski, Fredry 3. 9943

Zgubiłem kartę rej. wojskową 
wystaw. R. K.U. Konin. Wła­
dysław Szczepaniak, urodź. 
6, 2. 1917, k 516

Filateliści! Szukam partnerów 
do wymiany znaczków, Ja­
nicki, Gorzów n/W., Chrobre­
go 8, II. 9874

Kupna

Kupię płytę szklaną 5—6 mm 
grubości, wielkość 250 cm na 
67 cm — Dom SportoWy, Wal­
ki Młodych 33. 9952

Zamiana

Zginęła karta rejestracyjna, 
wystawiona przez R. K, U. 
Kościan, na nazwisko Antoni 
Tomiński . (syn Michała), ur. 
dnia 14’ grudnia 1913 w Dort­
mund (Niemcy)., zam. w Tu- 
chorzy, pow, Wolsztyn, k 519

Wytwórnia bielizny męskiej 
wykonuje zamówienia facho­
wo i punktualnie. A. Gro­
chowska, Prusa 15. 9885

„Radipfal", zakład radio­
techniczny Poznań, Patrona 
Jackowskiego 52. - 9919

Okna berlińskie 160X160, 
westfalka, piec pokojowy. 
Drużbackiej 3 m. 4. 9881

Futro siłowe nowe sprzedam. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 9974.

Taśmy miernicze stalowe 
sprzedam. Oferty: ,,Gł. Wiel­
kopolski" nr 9894.

Piec żelazny szamotowy sprze­
dam — ks. Skorupki 149. 9906

Bibliotekę dębową sprzedam. 
Jodłowa 3a m. 1, 9907

Sprzedam skład z urządze­
niem. Inform,: Dąbrowskiego
56 m. 6, od 3—5-tej. 9917

Kasa pancerna na sprzedaż. 
Sibilski, Wierzbięcice 46, w 
podwórzu. 9923

Sprzedam platformę w do­
brym .stanie na 40 ctr. Adres 
wskąże „Głos Wielkopolsłsi" 
nr ,9930.

Futra damskie czarne brąz 
tanio dziecięce nowe. Marcin 
22 m, 8. ' 9934

Futro nowe. Wyspiańskiego 23 
m. 1.

Psa,' rasa „Seter", sprzedam. 
Mazowiecka 58 m. 1, . 9948

Płaszcz męski zimowy wy­
soka figura. Spokojna 19 
m% 2. 9949

100 m2 flisów białych sprze­
dam. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 9957.

Futro sprzędam. Grunwaldz­
ka 115 m. 1. 9958

Futro męskie, sportowe, lis 
srebrny. Czerwonej Armii 1 
m. 17.- f 9959

Parcelę pięćiomorgową, poło­
wa las (budulec), koło Pobie­
dzisk, 15 minut od stacji ko­
lejowej, korzystnie. Oferty: 
„Głoś Wielkopolski" nr 9970.

Motocykl sprzedam W d'óbrym 
stanie' na chodzie. Wiado­
mość: Słowackiego 42 m. 4,
1 ptr,, codziennie od godz. 14.

9937

Piec na węgle gaz w dobrym 
stanie sprzedam tanio. Ofęrty:< 
„Gtos Wielkopolski" nr 9946?

Radioaparaty, lampy radiowe 
kupuje Radiomechanika, Wal­
ki Młodych 25 (św. Marcin).

9026

Bielskie materiały, j3ods :ewkt

Zamienię pokój kuchnię na 
takie same lub. oddam mebla­
mi. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski" nr 9883.

ski, “WMłodych 18. 8904 Pieniądz

Skradzione 4. 9. 45 r. w Con­
tinental Poznań dokumenty 
osobiste Ignaszewskiego Wła­
dysława, ur. 13. 10. 1904 w 
Warszawie, zamieszk. Gra­
bów, Kępno, niniejszęm unie­
ważniam. k 520

Załatwiam fachowo ksiąźko- 
wość, bilanse, sprawy po­
datkowe. Oferty: „Głos Wiel­
kopolski" nr .9922.

Radio sprzedam Super-Tele- 
funken 4-lampowe — prawie 
nowe — prąd zmienny 3750 zł. 
Młyńska 3 ra. lOa, podwórzu, 
od. 16—21. 9935

Artykuły przemysłu korkowe­
go jak korki, szpunty wszel­
kich wymiarów i kapsle do 
piwa poleca — Przedstawi­
cielstwo. Leszno, uł. Jagiel­
lońska 3 m. 6 — W. Biskup­
ski. 9905

•W Gdańsku komfortowe kom­
pletnie odremontowana re- 
stauracja-kawiarnia (cała wil­
ka) z urządzeniem w pełnym 
biegu spowodu choroby na 
sprzedaż: Oferty: „Głos wiel-

Sprostowanie ogłoszenia 9460 
ż dnia 11. 10. 45 wi
brzmieć: ’ Meble na pokój 
kuchnię i piec żelazny odstą­
pię. Śniadeckich 18 m. 7.

9857 kopolski" pr 9945.

Administracja^ Ogłoszenia — Wyspiańskiego 10, i Tel. 64-75. Konto PKO V-4499. Bank 
Społem 8 Kolportaż — Bukowska 3. Tel. 78-64 Konto PKO V-4400, Bank Społem 25. 

Kolegium Redakcyjne przyjmuje w godzinach od 12-tej do 13-tej

Kawę surową, herbatę, korze­
nie oraz wszelkie towary ko­
lonialne kupuje Hurtownia 
towarów spożywczych, Kazi­
mierz Muzyk i Ska, Poznań, 
Wielkie Garbary 35, tel. 39-58.

. / 9620

Książki szkolne, naukowe, po­
wieściowe kupuje Księgarnia 
Gierczaka, Gófna, Wilda 59,

1 , 9868
Błyskawiczne zamki kupuje 
każdą ilość rozmiar 35 do 70. 
Focha 175 m. 14, oficyna.

9795

4 riały
kupuję każdą ilość. Focha 175 
m. 14, oficyna. 9794

Zakup — sprzedaż — zamiana 
radioodbiorników. Radioeks­
pert, Śniadeckich 1. 9685

Kupię dom, ubikację na prze­
mysł. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 9644.

Kupimy cynę do lutowania 
kolo. Zgłoszenia: P. Z. E, 
„Siemens", Poznań, ul. Ma­
tejki 52. 9709

„Czarną poezję" Dobrzyńskie­
go kupię Skład papieru, Żu­
kowa 31. 9710

Stoliki pod maszyny do pisa? 
ńia, krzesła; szatę, żaluzjową 
z szufladami kupię. Piotr Pie­
przy cki, Maszyny biurowe, al. 
Marcinkowskiego 26 9785

Złoty łom. Zszlach. kamienie, 
przybory zegarkowe j narze 
dżia kupuje Juliusz Kręglew- 
ski. hurtownia zegarmistrzów; 
ska, Poznań.’ ul. Walki Mło 
dvch 18 , 7683

Kupię ciągnik 35—55-konny 
najchętniej • * Hanomog. Fr, 
Wicherek, Tarnowo-Podgórne, 
poW. Poznań. 9972

Pasy skórzane, parciane, gu­
mowe kupuje, płaci najwyż­
sze ceny. „Hatech", Waljci 
Młodych 65. 7310

Glicerynę, parafinę, woski, 
kwasy, chemikalia zakupuje 
„Farmachemia", Poznań, Li­
belta 11. Tel 26-02. 9849

Sklepu ws ruchliwym punkcie, 
branża obojętna, doszukuję. 
Ofertyj „Głos Wielkopolski" 
nr 9816.

Powielacz kręcony, maszynkę 
— drobny tekst, kupię. Żu­
kowa 26 m. 9. 9864

Samochód ciężarowy najmniej 
trzytonowy,. najchętniej 'Die­
sel, kupimy. Oferty kierować: 
Poznań • 14, Browar Kobyle
póle.

30 do 50.000 zł i współpracę 
włoży do interesu solidnego 
dzielna, inteligentna'kupcowa. 
Oferty: „Gło-s Wielkopolski" 
nr 9807.

Zgubiłem kartę rejestracyjną 
i dwie karty rowerowe na na­
zwisko Józef Bajaczak, urodź. 
15. 3. 1921 r. Oddawcy wy­
nagrodzenie, Bojanowo Stare, 
pow, Kościan. k 521

Futrą, kołnierze, mufki prze­
rabiam — reperuję. Tęczowa 
24 m. 3. 9931

Wiertarkę elektryczną z pod­
stawą, stoły, piece żelazne no­
woczesne, skrzypce mistrzów-' 
skie Hopfa sprzedąm. Droga 
Urbanowska 11-a m. 2. 9962

Wolne lokale

Watszawie <ło wynajęcia,
śródmieście, niekrępujący po­
kój umębl., pianino. Oferty: 
„Głos Wielkopolski"5nr 9186i

Zgubiono legitymację nazwie 
sko W. Dudek, leśniczy, Weł­
na, poczta Parkowo, wysta­
wiona przez Dyrekcję Lasów 
Państwowych Poznań. Zwrot 
wynagrodzę. k 522

Mieszkania w wypalonym do­
mu nadające się do odbudo­
wy wynajmą. Stary Rynek 
94 ■— hurt kapeluszy, 9860

Unieważniam wojskową kartę 
rejęstracyjną nr 3342/11 na na­
zwisko Mariana Rohrbacha.

9804

Uwaga! Oddane rzeczy do 
chemicznego czyszczenia i 
farbojwania, po upływie 5-ty- 
godniowym nie odebrania, fir­
ma za zaginione rzeczy nie 
odpowiada. Chem. Pralnia 
„Promień". 9859

Zapowiedzi

Pokój umeblowany z łazienką 
rWilda dla 1 lub 2 panów do 
wynajęcia. Oferty: >,Głos 
Wielkopolski" nr 9924.

Zgubioną legitymację urzędni­
czą nr 804 — wydaną przez 
Izbę ' Skarbową W Pdznaniu, 
na nazwisko Janina Łączkow­
ska, Urząd' Skarbowy Śrem — 
unieważniam. _ , 9836

Dwa duże lokale handlowe, 
centrum miasta, do wynaję­
cia. Warunek remont. Bliż­
sza wiadomość: Kancelaria 
adwokacka, uł. Set Mielżyń- 
,skiego 4, I ptr. 9953

Skład oddam za zwrotem 
kosztów remontu. Adres 
wskaże „Głos Wielkopolski" 
nr 996,1,

Mieszkanie 3-pokojowe na 
Sołaczfi za remont wynajmę. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 9963,

Unieważniam skradzione do­
kumenty osobiste: kartę roz­
poznawczą nr 1.631, papiery 
wojskowe, kartę rowerową i 
legitymację szkolną na nazwi­
sko Zbigniew Dereziński, 
Gniezno, u). Ro,osevelta 15 
m. 3. 9850

Unieważniam skradzione mi 
legitymacje kolejowe na na­
zwisko Wojciech Chmielew­
ski, • Poznań, uL Dąbrowskie­
go 86. 9891

Szuka lokalu

Spokojna pani szuka umeblo­
wanego pokoju. Oferty: „Głos' 
Wielkopolski" hr 10 108.

Student udzieli korepetycji za 
pokój. Oferty; „Głos Wielko­
polski" nr 9827.

Szukam 2—3-pokojpwego mie­
szkania. Zwrot kosztów. Of.: 
„Głos Wielkopolski" nr 9843.

Mieszkanie 3—4-pok. szukam. 
Koszty remontu pokryję. OL; 
„Głos Wielkopolski" nr 9855.

2—-3-pok. mieszkanie poszu­
kuję. Wszelkie koszty remon­
tu pokryję. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 9856.

Pokój umeblowany centrum. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 9971.

9926 m. 8.

Lokalu handlowego lub sklepu 
spożywczego ewtl. z. urządze­
niem i towarem poszukuje 
Konsum Urzędników Polskich, 
Różana 19. 9813

Poszukuję sklepu w śródmie­
ściu, możfe być mieszkanie, 
frontowe nadające się na 
sklep. Koszty remontu po­
krywam. Szamarzewskiego 8

9803

Zgubione dokumenty osobiste 
na nazwisko Antoni Macie­
jewski, Komorniki, uniewa­
żniam. 9895

Spis zapowiedzi Nr 221/45. 
Zapowiedź. Podaje się do o- 
gólnej wiadomości, że 1. rol­
nik Kazimierz Minta, stanu 
wolnego, zam, w Osuszy, syn 
rolnika Jana Minty i jego 
małżonki Franciszki z Mintów: 
2: Stefania Węsek, bez zawo­
du, stanu wolnego, zamaeszk. 
w Osuszy, ostatnio Brzozie, 
pow. Kozienice, woj. kielec­
kie, córka zmarłego policjan-^ 
ta Władysława,?.Węska i jego" 
małżonki Karoliny ze Sżcżeb- 
lów — ćhcą zawrzeć związek 
małżeński. Obwieszczenie za­
powiedzi nastąpić winno w 
Zarządzie -Gminnym Kroto­
szyn, w Sołectwie Osusz i 
czasopiśmie „Głos Wielko­
polski" Poznań, ul. Wyspiań­
skiego 10. Krotoszyn, dnia 
8 października 1945. Urzędnik 
stanu cywilnego (w zast.) — 
Drozda. * k 517

Portfel, zniżkę kolejową PKP 
Jadwiga Nawrocka, zam. ul. 
Dolina 1 m. 2., unieważniam,

9910

Zgubioną kennkartę nr 1057, 
wystawioną w Końskim, na 
nazwisko Michał Łóchyński,
unieważniam. 9942

Poszukiwania
Matka poszukuje syna, który 
wyjechał 23 lipca transpor­
tem ze- stacji Oszmiany do 
Polski — Konstantego Kocha­
nowskiego. Maria Mejnasto- 
wicz, woj. Poznańskie, pow. 
Krosno n/Odrą, wieś Gułów.

• 9904
Jerzy Stande, więzień Oświę- 
clma Nr 13 217, blok 19 lub 29, 
aresztowany w J942 t. w Kra­
kowie, poszukiwany. Wszel­
kie wiadomości proszę kiero­
wać pod adresem: J, Stande, 
Kraków, uł. Asnyka 9, 2 p.

. 9899
Bućhenwald'— kto wie o losie 
Kantaka Adama syna Jana dr 
ginekologa zam. ostatnio w 
Kurnie, nr 33107 blok 17 — 
prosi o wiadomość Zofia Pod­
górska, Warszawa, Puławska 
51 m. 10. 9778

Lista zapowiedzi nr 28/45. Za>- 
powiedź. Podaje się do ogól­
nej wiadomości, iż 1. Kamiń­
ski Zbigniew, Jerzy, urzędnik 
skarbowy, stanu wolnego wy­
znania rzym.-kat. narodowości 
polskiej urodzony dnia 10 czer­
wca 1922 roku w Przasnyszu 
pojv.,ten sam, zam, wę Wscho­
wie, ńl. M, Żymierskiego 
nr 2 syn księgowego Jana Ka- 
miińskiego i żony jego Marii 
z domu Iwanowska zamieszka­
łych we Wschowie, ul. M. 2y-. 
mtierskiegó nr 2; 2. Gąciarz 
Henryka Michalina bez zawo­
du, stanu wolnego, wyznania 
rzym.-kat. narodowości pol­
skiej urodzona dnia 29 wrze­
śnia 1926 róŁu w Orłowie7 
pow. Miechów zamięszkała we.. 
Wschowie, ul. M. Żymierskie­
go nr 2, cóęka rymarza An­
drzeja Gąciarza, i żony jego 
Marii z domu Gąciarz Zamie­
szkałych ,w Skarżysku Ka­
miennym pow. Kielce zamfe- 
r?:ają zawrzeć związek mał­
żeński Obwieszczenie zapo­
wiedzi ma nastąpić w Zarzą­
dzie Miejskim we Wschowie, 
w Zarządzie Miejskim w Skar­
żysku Kamiennym i czasopi­
śmie „Głos Wielkopolski" w 
Poznaniu. Wschowa, dnia 
5 października 1945. Urząd 
stanu cywilnego Owczarski.

\ k 514
.V ' ■

Sekretariat Redakcji czynny codziennie od godziny 11-tej do 14-tej 
Nadesłanych rękopisów,Redakcja nie zwraca 

Tel. Red 62-70 (nocne 17-28 i 6.1-37j — Tel. Dyr. Delegatury 64-75 — Tel. Kolportażu 78-64

Redaguje Kolegium. Wydawca Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik". Tłoczono.w Drukarni św. Wojciecha pod Zarządem Państwowym w Poznaniu K—1513


